
CHWAŁA RADZIECKIM BOHATEROM!
"Tk-ielu Imprez 1 obchodów wymienić chcielibyśmy kilka. W so- 
XJ»°tę 17 bm. odbędzie się w Klubie ZBoWiD HiL wieczornica 

poświęcona 25 rocznicy wyzwolenia Kłakowa. „Kraków 
miasto”, to tytuł wieczoru lileracko-muzycznego w Ognisku 
dych 22 bm. o godz. 18.30.

moje
Mło-

W niedzielę 18 bm. o godzinie 18 Filharmonia Krakowska da w 
sali widowiskowo-sportowej HiL wielki koncert, nad którym prote 
ktorat objęła redakcja „Gazety Krakowskiej”. Ta impreza zap. 
czątkuje siały cykl konceitów dla robotników zakładów pracy Kra
kowa. W programie koncertu: Halina Czerny-Stefańska wykona z

lat temu wojska marszałka I. Koniewa 
ocaliły Kraków przed zniszczeniem

Program imprez z okazji
25 rocznicy wyzwolenia Krakowa

orkiestra pod kierownictwem Jerzego Katlewicza Koncert e-moll 
Fryderj ka Chopina. Usłyszą my również I część słynnej „Symfonii 
Leningradzkiej” Dymitra Szostakowicza. W drugiej części koncertu 
wystąpi zespół „Anawa" z Markiem Grechutą.

W niedzielę 25 bm. odbędzie się w hali widowiskowo-sportowej 
HiL jubileuszowy koncert zespołów artystycznych ZDK.

Wyrazem wdzięczności społeczeństwa Krakowa dla armli-wyzwo- 
licielki będzie złożenie wieńców i wiązanek kwiatów przy pomni
ka ku czci żołnierzy radzieckich i na grobach bohaterów poległych 
w walkach o nasze miasto. Wieńce i kwiaty zostaną złożone rów
nież w miejscach straceń na terenie Nowej Huty.

W wydziałach hutą’ ukazały się liczne okolicznościowe gazetkt 
ścienne i fotogazetki. w hotelach pracowniczych odbyły się spo
tkania ze zbowidowcami i prelekcje. Na uwagę zasługuje konkurs 
plastyczny pt. „Wyzwolenie Krakowa” zorganizowany przez Ogni
sko Dziecięce ZDK HIL. (jd)
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zaSerdecznie dziękuję 
nadesłane życzenia z okazji 
Nowego Roku, ^''"■-•-•ając 
ze sposobności jr
robotników, techników i 
inżynierów i całą załogę o- 
raz kierownictwo huty i

: triom

życzę Wam w 1970 roku jak 
największych sukcesów w 
realizacji zadań gospodar
czych postawionych przed 
Waszą hutą.

Równocześnie przesyłam 
życzenia 
myślności 
stym.

PIOTR

szczęścia i no
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17 bm. KSR huty przyjmie plan
na rok 1970

Bcżący numer naszej gazety wychodzi w dniu, w któ- 
ym Konferencja Samorządu Robotniczego bierze na 
warsztat plan huty na rok 1970. Właśnie w związku z 

obradami KSR zwróciliśmy się do przewodniczącego Rady 
Robotniczej Kombinatu tow. EDWARDA CISOWSKIEGO z 
prośbą o zasygnalizowanie kilku problemów, szczególnie 
dla załogi huty interesujących.

nie bilansuje 
V.’ tym zak- 
zamierzenia- 
TE I TM. To

Bieżący rok jest nie tylko 
ostatnim rokiem pięciolatki, 
ale przede wszystkim rokiem 
przełomowym, gdyż w tym 
właśnie okresie zaczynają 
wchodzić w życie nakreślone 
na II Plenum kierunki inten
sywnego rozwoju naszej gos
podarki. Selektywność, inten
sywność, jakość — to nie pu
ste słowa. Ale realizacja tych 
słusznych kierunków wymaga 
nowego podejścia ze strony 
administracji,. dozoru inżynie
ryjno-technicznego, aktywu i 
całej załogi. Pierwsze objawy 
zmiany w sposobie podejścia 
do tych zagadnień można już 
zauważyć. Choćby w opraco
waniu przyjętych na tzw. ma
łych KSR planach wydziałów. 
Już nie tradycyjne „jakoś to 
będzie”, nie rutyniarstwo — 
ale precyzyjna analiza stała 
Sie podstawą tych opracowań.

W tym roku znacznie mniej 
niż dotąd dyskutowało się nad 
wielkością produkcji, wskaź
nikami ilościowymi. Ale to nie 
znaczy, że KSR-y przebiegały 
bezkonfliktowo. Nasz zarzut 
pod adresem dyrekcji dotyczy 
zabezpieczeń i-a wyko
nania planu. Inaczej: stopnio
wi napięcia planu nie odpo
wiada stopień jego zabezpie
czenia. Konkretnie: w planie 
postępu technicznego i prog-

ramie zamierzeń organizacyj
no-technicznych są zadania, 
które wdrożone zostaną np. w 
IV kwartale 1970 roku albo 
jeszcze później. Jak więc tu 
mówić o zabezpieczeniu t e- 
goroeznej produkcji. 
Szczególnie chodzi o przedsię
wzięcia dotyczące walcowni. A 
wiadomo przecież, że właśnie 
walcownie najbardziej się li
czą. dają one finalny produkt 
huty.

Drugi problem występujący 
niemal na wszystkich KSR 
dotyczył zaopatrzenia w ma
teriały wsadowe i części ma
szyn. Wiele było na ten temat 
uwag krytycznych. Wyrażano 
obawę, że niektóre zadania 
mogą być zagrożone, jeśli nie 
zostanie przeprowadzona do
głębna analiza i podjęte kon
kretne przedsięwzięcia. Przy
kłady? Kłopoty z zaopatrze
niem mają Odlewnie, ma je 
WKS, jest bałagan już w sa
mym ewidencjonowaniu ma
teriałów w kartotekach. W 
papierkach materiały figuru
ją, a faktycznie ich brak.

Chciałbym jeszcze zasygna
lizować sprawę stanu techni
cznego urządzeń, a więc re
montów. Warunkuje ona prze
cież jakość produkcji, na co 
kładziemy wielki nacisk. Nie-

stety, w dalszym ciągu poten
cjał remontowy 
się z potrzebami 
resie. Z różnymi 
mi wychodzi tu
nie rozwiązuje wszystkich tru
dności. Będą one i w tym ro
ku występować.

Wykonanie planu 1970 roku 
będzie zależeć od całej zało-

<Dalszy ciąg na str. 2)

Załoga naszej huty wyko
nała pomyślnie swe zobo
wiązania produkcyjne, o- 

szcz.ędnościowe. jakościowe i 
czyny społeczne, podjęte na 
cześć 25-lecia Polski Ludo
wej. Bilans jest nader dodat
ni: znaczna większość zobo
wiązań wykonana została 
przed terminem, z dużą nad
wyżką. Załoga HiL dała tym 
samym wyraz swego przywią
zania do Ojczyzny, 
triotycznej i 
postawy.

Załoga 
wyprodukować dodatkowo 1,2 
tys. ton wyrobów szamoto
wych. wyprodukowała 1.4(16 
ton. Nasi koksownicy zobo4 
wiązali się dać ponad plan 250 
ton-, naftalenu prasowanego, 
dali — 275 ton. Przekroczyli 
też swe zobowiązania w pro
dukcji fenolanu sodu, smoły 
preparowanej, smoły surowej 
i siarczanu amonu.

Dobrze spisała się załoga Wiel
kich Pieców. Postanowiła prze
kroczyć plan roczny o 13,5 tys. 
ton surówki, dostarczyła dodatko
wo 17,8 tys. ton. Nie zawiedli ag
lomero wnicy: zamiast 4« tys. ton

swej pa- 
zaangażowanej

ZMO postanowiła

Armia Radziecka ocaliła Kraków.
Chwała bohaterskim żołnierzom! —

Tymi słowami można by zacząć 
wstępny artykuł o każdej niemal 

miejscowości w Polsce; zmieniałyby się 
}t>lko nazwy. Jednakże, jeż.eli mówimy o 

Krakowie, mamy co innego na myśli. 
Kraków można było wyzwolić w gruzach. 
Jako miasto niezdolne do życia. Tymcza
sem wofSka marszałka I. Koniewa zrezy

gnowały z przygotowania artyleryjskiego, 
ryzykowały większe straty. Wiedziano 
czym jest Kraków dla Polski, miasto sta
rej naszej kultury i zabytków. Zdecydo
wano się na szybki manewr i uderzenie 
wprost, z pomocą piechoty i wojsk pan
cernych. Ocalono miasto. Miasto zamino
wane. miasto, które miało być obrócone 
w perzynę. -

Wojskom radzieckim zawdzięczamy, że 
możemy chodzić po starym Rynku i my — 
jak i przyszłe pokolenia — podziwiać jego 
zabytki, chłonąć z wieków minionych pol
ską kulturę. Wojskom radzieckim za
wdzięczamy — zwiększonej ilości ofiar 
tych, którzy spoczywają dziś kolo bramy 
Floriańskiej — że tysiące wycieczek z ca
łego kraju, nasza młodzież, nadal zachwy
ca się pięknem Wawelu.

Ta ofiara radzieckich 
strategiczna marszałka I. 
sztabu — na zawsze, na 
pozostać we wdzięcznej pamięci 

krakowian.
lat temu nie było Nowej
|lat temu — równo ćwierć wieku. 

W tym czasie powstała Warszawa.
Zbudowaliśmy w ciągu niepełnego życia 
jednego pokolenia ponad milionowe, no
woczesne miasto.

I
sztaou 
porost; 
krakot 
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żołnierzy, myśl 
Koniewa i jego 
wieki po winny 

Polaków,

Huty. 25

dali 72.2 tys. 
rezultat uzyskała 

Konwertorowo-

spieku dodatkowo, 
ton. Świetny 
załoga Stalowni 
Tlenowej. Postanowiła dać dodat
kowo 14 tys. ton stali, dała — SI,8 
tys. ton.

Na uwagę zasługuje wynik 

Hutnicy datrrymoli słowa!

W tym czasie dokonaliśmy innych wiel
kich rzeczy, które z powodzeniem można 
by nazwać cudem gospodarczym.

Nasz Kraków jest ponad dwa razy 
większy niż przed wojną. A o Hucie im. 
Lenina, jednym z największvch zakładów 
metalurgicznych Europy, zaczęliśmy do
piero mówić, jako o propozycji — dwa
dzieścia dwa lata temu.

To prawda, żc obcięlibyśmy już wszy
scy, my nowohucianic, my pracownicy 
kombinatu — jeździć liczniejszymi i szyb
szymi tramwajami do Krakowa. To pra
wda, źe rozwiązanie problemu dopływu 
wody na wyższe piętra naszej dzielnicy, 
absorbuje i niecierpliwi wielu z nas.

Wiele jeszcze jest tych prawd, czy re
alnych faktów, które musimy i chcemy 
jak najszybciej rozwiązać. Ale Huta już 
jest, początki zostały zrobione, pierwszy 
etap industrializacji zmienił zupełnie 
oblicze naszego kraju. A wszystko to two
rzyliśmy z własnych środków, dzieląc bo
chenek chleba między spożycie i inwe
stycje. Z ciężkim sercem nieraz dokonu
jąc podziału na korzyść inwestycji, 
sztem poziomu spożycia. Zęby z 
poprzez inwestycje, coraz więcej 
ków rzucać na spożycie.

a ko- 
kolci, 
śród-

Wyścig o poziom gospodarczy trwa. 
W skali międzynarodowej. Znaleźli
śmy się w etapie, gdy nasz przemysł 

czternaście razy więcej wytwarza dóbr 
niż w 1938 r. i ponad siedem razy tyle, ile 
wytwarzał w 1950 r. Osiągnięty stan roz
woju pozwala i wymaga dziś racjo
nalizowania systemu gospodarowania,

(Dokończenie na str. 2)

Świetne tradycje 
społecznych posiada 
cowni Gorącej Blach. Postanowi
ła ona dać dodatkowo w uh. ro
ku S tys. ton blachy, dostarczyła 
natomiast 38. 6 tys. ton. Dobrze 
spisała się załoga Walcowni Zim-

w czynach 
załoga Wal-

Pomyślny bilans 
zobowiązań i czynów społecznych

załogi Wydz. Walcownie Wstę
pne. Jej zobowiązanie obej
mowało dodatkową produkcję 
18 tys. ton kęsisk. Wykonsr.o 
to postanowienie dając ponad 
plan 30.7 tys. ton kęsisk. Rów
nie dobrze zostało zrealizowa
ne zobowiązanie tyczące kę
sów. Dodatkowa ich 
cja miała wynieść 3,5 
wyniosła — 23,1 tys. 
czołówce uplasowała 
łoga Walcowni Slabing. Żobo- 
wiązała się dać dodatkowo 10 
tys. ton slabów, dała — 67,6 
tys. ton.

produk- 
tys. ton 
ton. W 
się za-

nej Blach. Wykonała i przekro
czyła swe zobowiązania prawie 
we wszystkich asortymentach wy
robów. Zamiast 1 tys. ton bla
chy czarnej data — 4,4 tys. ton 
zamiast 3 tys. ton blachy ocynko
wanej, dala — 3,2 tys. ton. Nie 
zawiodła załoga Wydz. Rur Zgrze
wanych. Zobowiązała się wypro
dukować dodatkowo 2 tys. ton 
rur stalowych czarnych, dostar
czyła — 5,6 tys. ton.

Dobrze wywiązali się • hut
nicy ze swych zobowiązań o- 
szczędnościowych. Parę przy
kładów. Stalownicy z Marte- 
nowskiej .zaoszczędzili na ma- min złotych.

teriałach ogniotrwałych i na 
zastosowaniu ferromanganu 
10,2 min złotych. Wydz. Rur 
Zgrzewanych zmniejszył zu
życie cynku przez wykorzy
stanie pyłu cynkowego zaosz
czędzając 1,3 min złotych. Wy
działy Pionów Gł. Mechanika 
i Gł. Energetyka HiL poprzez 
oszczędność energii elektrycz
nej, materiałów i skracanie 
remontów zaoszczędziły 6.3 
min złotych. W sumie dzięki 
realizacji zobowiązań oszczę
dnościowych nasi hutnicy 
przysporzyli kombinatowi 52,9 
min złotych.

Dobrze wypadły też czyny spo
łeczne realizowane zarówno na 
rzecz huty jak i dzielnicy. Wy
budowano systemem gospodar
czym szereg pokoi śniadaniowych, 
odremontowano szatnie i łaźnie, 
uporządkowano teren wiciu wy
działów. W ramach czynów społe
cznych dla dzielnicy wybudowa
no m. in. sztuczne lodowisko, roz
budowano stadion sportowy K5 
Hutnik, zbudowano szereg ogród
ków jordanowskich, poniesiono 
wiele świadczeń dla podopiecz
nych szkól i przedszkoli. Wartość 
czynów społecznych wyniosła 4,3 

(jd)
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Plenum ZF ZMS powołało 
komisje problemowe

Obradujące 15 bm. Plenum 
Zarządu Fabrycznego ZMS 
przyjęło plan pracy Zarządu 
oraz dokonało wyboru komisji 
problemowych, które kiero
wać będą poszczególnymi od
cinkami pracy fabrycznej or
ganizacji.

W bieżącej kadencji przy 
• Zarządzie Fabrycznym praco
wać będą następujące komi
sje:

Komisja Szkolenia i Propa. 
gandy, która kierować będzie 
szkoleniem zetemesowskim o- 
ra? całokształtem poczynań 
propagandowych ZMS.

Komisja Inicjatyw Produk
cyjnych, której zadaniem jest 
organizowanie pracy zmierza
jącej do produkcyjnej akty
wizacji młodzieży.

Komisja Wypoczynku i 
Sportu koordynująca dzialal- 
uiiinninuinnniinniiinminuiiiniiiiiiini

MILIONOWA TONA 
BLACHY OCYNKOWANEJ 

NA SETNĄ ROCZNICĘ 
URODZIN LENINA

Ocynkownia Blach huty ru
szyła w 1961 roku. Wszystko 
wskazuje na to. że załoga te
go oddziału Walcowni Zimnej 
Blach, dającego cenny pro
dukt dla kraju i na eksport 
jakim jest blacha ocynkowa
na. powita setną rocznicę u- 
rodzin Włodzimierza Iljicza 
Lenina, wyprodukowaniem 
milionowej tony blachy.

Nie przyjdzie to łatwo, trze
ba będzie bowiem przyspie
szyć tempo pracy, aby skrom
ny wydziałowy jubileusz pro
dukcyjny zbiegł się w czasie, 
z obchodami leninowskimi. 
Załoga Ocynkowni zamierza 
podjąć zobowiązanie, którego 
realizacja zagwarantuje osią
gnięcie ambitnego celu: mi
lion ton blachy na setną ro
cznicę urodzin wodza rewo
lucji.

(jd) 
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Kronika BHP
Władysław Bańdyk dliiciarz z 

W-1 w czasie przewożenia odlewu 
koryta, zapinając hak przy suw
nicy, doznał obcięcia palca.

Ciężkich obrażeń ciała doznał 
Józef Kałwa piecowy z P-60, któ
ry w czasie porządkowania stano
wiska pracy wszedł na daszek ka
biny suwnicy, został przez prze- 
jeżdżającą druga suwnicę zrzuco
ny na stelaż z rurami.

Poparzenia twarzy I szyi lukiem 
elektrycznym doznał Jan Flaga 
spawacz z W-M. Były również 
wypadki stłuczenia kończyn i u- 
szkodzenia oczu. 

ność TKKF, Klubu Młodego 
Turysty, koła terenowego w 
KS Hutnik i organu ljąca ak
cję obozowo-wczasową.

Komisja Szkolna sprawują
ca opiekę - nad praca ZMS -w 
ZóZ dla młodocianych.

Komisja Organizacyjna, w 
skład której wchodzić będzie 
również: sztab zetćmesowskich 
brygad d/s młodzieży i zespół 
d/s dziewcząt.

Funkcje przewodniczących 
komisji Plenum ZF powierzy
ło tow. tow.: Szkolenia i prop. 
— Ireneuszowi Rębaczowi, 
Inicjatyw prod. — Tadeuszo
wi Różyckiemu, Wypoczynku 
i sportu —y Zbigniewowi Wą
sikowi, Szkolnej — Jerzemu 
Mroczce i Organizacyjnej — 
Stanisławowi Kopce. r

Obradom przewodniczył 
przew. ZF ZMS tow. Roman 
Brągiel. (ow)

I I I I I =^= I =F= I ===== ■

KSR przyjmie plan
I

(Dalszy ciąg ze str. 1)
gi, jej zdyscyplinowania, nie 
do dyscypliny pracy się ogra
niczającego, ścisłego przestrze
gania dyscypliny technologi
cznej, podnoszenia kwalifikar 
cji.. Wiele będzie zależeć od 
załogi Stalowni Martenow- 
skiej, która opanować musi 
nową technologię wytopu sta
li — myślę o tandemie.

I na koniec. Pod obrady 
KSR — poddany zostanie re
gulamin dotyczący przyzna-
wania stypendium fundacji 
robotniczej dla dzieci zasłużo-

Sp. Mieszkaniowa „Hutnik” zorganizowała dla dzieci swych praco
wników imprezę .choinki noworocznej. Zabawa odbyła się w szkole 
nr 125 na os. J. Strusia, wzięło w niej udział ponad 200 dzieci (w 
dwóch grupach). W programie były wiersze i inscenizacje bajek, 
tańce, konkursy. Prowadzili je aktorzy Teatru Ludowego — Bar
bara Zgorzalewicz i Andrzej Wiśniewski. Upominki (nagrody) wrę
czył dzieciom — Mikołaj, wodzirejem na zahawie był — doskonały 
w tej roli — Bohdan Biskup, który .również prowadził konkursy.

J. BROŻEK

’‘(DdłSty ciąjj'ze str. 1) »■ 
maksymalizacji i przyspieszania osiągnię
tych efektów.

Wielka ofensywa 25 lat temu przynio
sła nam wolność i umożliwiła przejście do 
socjalistycznego uprzemysłowienia kraju. 
Obecnie, w drugim ćwierćwieczu, ma
jąc za sobą problemy „niskiego poziomu 
startu”, mimo nadal odczuwanych tru
dności napiętego wysiłku inwestycyjne
go — wchodzimy w drugi etap: nowo
czesności, postępu technicz
nego i wyższej wydajności 
pracy. Jest to etap przejścia Polski do

rzędu krajów o wysokim stopniu uprze
mysłowienia i rozwoju gospodarki.

awsze będziemy pamiętać, że wielka 
styczniowa ofensywa Armii Radziec
kiej wyzwalając w ciągu miesiąca

Kraków i Śląsk, serce przemysłowe kra
ju, zapobiegając zniszczeniom, oszczędzi
ła nam. dziś żylącemu pokoleniu, wielu, 
wielu kłopotów i trudności, które — każ
dy to rozumie, byłyby znacznie większe 
i w nieporówanic większym stopniu ob
ciążyłyby nasz poziom życia i powojenny 
rozwój w ciągu 25-lecia.

ROMAN WOLSKI

Systematyczny—wzrost za
dań produkcyjno-gospo- 
darczych stawianych przed 

załogą huty w połączeniu z 
dalszą rozbudową kombina
tu, wymagają m. in. coraz 
szerszej i doskonalszej dzia
łalności ideowo-wychowaw- 
czej wśród trzydziestu kilku 
tysięcy pracowników. Te nie
zmiernie ważne i złożone pro
blemy podejmuje i realizuje 
w codziennym, dziąląrjiu hut- 
njc?ą organizacja p.ąrtyjna.

Jednym z zasadniczych wa
runków Śkćitecznego' ofensyw1 2 
nego- ' -oddziaływania- e poli
tycznego . ■, i wychowawczego 
na.tvszystkie zęspoły pracow
nicze — jest nieustanny wzrost 
szeregów partii.' Ten planowy 
rozwój organizacji, oparty o 
dopływ .młodych, wyróżnia
jących się w. pracy zawodo
wej i działalności społecznej 
pracowników, przede wszyst
kim . robotników — stanowi 
jedno z podstawowych, zało
żeń programu zakładowych i 
wydziałowych. ..; .organizacji 
partyjnych huty. Ocena i a- 
naliza rozwoju naszej orga- 

1.
To jest dosłownie szokujące: idę ulicami 

Zdanówa, przystaję przy którymś z kolej
nych kiosków z gazetami, a tu za szybą... 
„Trybuna Ludu”, tygodnik „Szpilki".

Ciągle nie wierzę swoim oczom. Kupuję 
pisma. Przeglądam. Opóźnienie w stosunku 
do daty wydania w Warszawie wynosi dwa, 
trzy dni.

— Czy zawsze macie tu polskie gazety? — 
zwracam się do kioskarki.

— A jakże - odpowiada zadowolona — i nie 
tylko te bywają, także...

— Więc są tu Polacy?
— Tak. proszę pana. Kilku. Bywają także 

przyjezdni. Najwięcej gazet kurrują członko
wie. Towarzystwa Przyjaźni Radziecko-Pol- 
skiej. Ci to stale...

Bawi mnie akcent kioskarki. Słowo pan wy
powiada wprost śmiesznie. A wszystko na
der śpiewnie.

A więc: półtora czy dwa tysiące kilometrów 
od Krakowa (tyle chyba.'), na jednej z ulic 
(jeśli się nie mylę, to na ulicy Lenina.'), moż
na stale, regularnie kupować w Zdanowie. nąjl 
Morzem Azowskim, polskie gazety. Znakomi
cie!

2.
Stefan Pietrow bardzo mi się podobał Star

szy. siwy, o pięknej głowie i reprezcntazy'nym 
wyglądzie. Niezmiernie kulturalny, ma ujmu
jący sposób bycia.

Dziś jest bardzo zajęty. Co chwila nagabu
ją go inżynierowie (pełni fuńkc‘e zastępcy 
głównego inżyniera huty Azowstal).

Dowiedziawszy się. że przybyłem z Polski - 
uprzejmie przeprasza interesan''w.

— Jesteście przetr'”’” ¡erącym Miejskiego 
Oddziału Towarzystwa Przyjaźni Radziecko 
Polskiej w Zdanowie?

— Tak. A oto sekretarz — przedstawia Wło
dzimierza Morachowskiego.

Sekretarz Towarzystwa, niestety, mówi pra
wie szeptem. Przeziębił się (że też można w

nych pracowników Huty im. 
Lenina — studentów wyższych 
uczelni. O stypendium to dla 
swych dzieci (już od pierwsze
go roku studiów), będą mogli 
starać, się zasłużeni pracowni
cy, o. co najmniej 10-letnjm o- 
kresie nienagannej pracy, w 
pierwszej zaś kolejności pra
cownicy posiadający odznakę 
„Zasłużony pracownik • HiL”. 
Idea przyznawania takiego 
stypendium na pewno spotka 
się z aprobatą załogi naszej 
huty. .

. .Zanotowała:
B. ROSZKO

Z egzekutywy KF

Rozwój hutniczej organizacji 
partyjnej

nizacji partyjnej w 1969 roku 
była głównym tematem obrad 
egzekutywy KF w dniu 14 bm.

W minionym roku przyjęto 
do partii 690 kandydatów, w 
tym 255 członków ZMS. 89 
proc, przyjętych kandydatów 
stanowili robotnicy zatrud
nieni bezpośrednio przy pro
dukcji, a 4/5 spośród pracow
ników umysłowych — kan
dydatów partii — to pracow
nicy inżynieryjno-techniczni. 
Przestrzegając coraz wyższych 
wymagań wobec członków i 
kandydatów, wynikających 
ze statutu partii i z uchwały 
V Zjazdu — wydalono 28 a 
skreślono 180 członków i 
kandydatów. Na koniec ubr. 

coooooooooooooooooooocoooooooooooooccor*x)oooooooooocoocooorxx»

Jak wykonujemy plan?
TABELA WYKONANIA prod. surowa kęsów 98

ZADAŃ PRODUKCYJNYCH HiL prod. gotowa kęsów 91
DO 14 BM. WŁ. Walcownia Slabing

proc. prod. surowa 99
olanu prod. gotowa 109

Zakład Mater. Ogniotrwałych Walcownia Gorąca Blach
wyroby szamotowe 95 prod. surowa • 9«
wyroby zasadowe 92 prod. gotowa 101
dolomit 98 Walcownia Drobnych Profili
wapno 102 prod. surowa prof. 95
wyroby smół, dolom. S3 prod. got. prof. 100

Zakład Koksochemiczny prod. sur. drutu 94
koks ogółem 102 prod, gotowa drutu 109
koks wielkopiecowy 103 Walcownia Zimna Blach
smoła 101 blacha sur. czarna •7
benzol 101 blacha got. czarna 100
siarczan amonu 100 blacha sur. ocynk. 101

Aglomerownia 1 1S! blacha got. ocynk. 124
Aglomerownia 11 10t blacha sur. ocyn. ogn. 103
Wielkie Piece blacha got. ocyn. ogn. 93

surówka 103 blacha sur. ocyn. elektr. 74
Wydział Przerobu Żużla blacha got. ocyn. elektr. 85

żużer granulowany 102 taśma — got. 113
żużel pienisty 112 Wydział Rur Zgrzewanychżużel kawałkowy — prod. sur. rur 111 .Stalownia Martenowską 94 prod. got. rur 10«

Stalownia Konwertorowa 104 prod got. prof. gięt. 104
Wydział Wlewnic Wydział Odlewnie

wlewnice 79 prod. ogółem 97
Walcownie Wstępne stal elektr. surową 104

prod. surowa kęsisk 98 odlewy staliwne 103
prod. gotowa kęsisk 99 odlewy żeliwne 97

stan organizacji wynosił 7051 
członków i 694 kandydatów.

Egzekutywa, której prze
wodniczył I sekretarz KF, 
tow. Tadeusz Wachowski pod
kreśliła prawidłowy rozwój 
całej organizacji partyjnej. 
Równocześnie jednak zwróco
no uwagę na konieczność 
ścisłego przestrzegania przez 
wszystkie KZ następującycn 
zasad:

— przyjmowanie do partii mło
dych pracowników (do M lat) 
odbywać się może wyłącznie na 
podstawie rekomendacji właści
wej organizacji młodzieżowej:

— analizę rozwoju szeregów 
partyjnych, nale-.y przeprow-dz ć 
w każdym kwartale, szczególnie 

* * *

zaś w KZ, które mają stosun
kowo niski procent upartyjnie
nia (P-«0, P-fl2, P-S3, P-ot, ZRH) 
— w żadnym przypadku szybszy 
wzrost organizacji partyjnych 
nie może odbywać się kosztem 
obniżania kryteriów wymaganych 
od kandydatów przy przyjmowa
niu do partii; w razie stwierdze

nia takiego działania — egzeku
tywa KF będzie pozbawiać od
nośne organizacje partyjne pra
wa samodzielnego przyjmowania 
kandydatów.

W drugiej części obrad eg
zekutywa wysłuchała infor
macji o przygotowaniach do 
obchodów 100-nej rocznicy u- 
rodzin W. I. Lenina i 20-le- 
cia huty. Ponieważ w przy
gotowaniach w porównaniu z 
obowiązującym harmonogra
mem prac — nastąpiły opóź
nienia i równocześnie pozo
stało niewiele czasu do zakoń
czenia przygotowań, dalszy ich 
przebieg będzie kontrolowa
ny na cotygodniowych zebra
niach Prezydium Komitetu 
Organizacyjnego. . pj,

Wydział Mechanlczno-Konstr.
wyroby kute ogółem 1M
odkuwkl swob. kute 100
prod. ogółem 103
konstrukcje stalowe 101

Siłownia — energia elektr. 102 
Stal ogółem »7

PODZIĘKOWANIE
KF PZPR. Dyrekcji i 

Kolektywowi Wydz. Pól 
HiL, ZD ZMS Nowa 
Huta — za pomoc oraz 
wszystkim tym, którzy 
wyrazili współczucie i 
wzięli udział w pogrze
bie mojej Zony, składa
my gorące podziękowa
nie. Serdecznie dzięku
jemy również służbie 
lekarskiej, dyr. dr Ku- 
sionowiczowi i pielęg
niarkom Szpitala im. 
Żeromskiego w Nowej 
Hucie za ich wysiłek i 
opiekę w czasie ciężkiej 
choroby Zony.

ADAM GRYBOS
Z CÓRKĄ I SYNEM

tym południowym, upalnym klimacie, aż tak 
się zaziębić?}. „

Pietrow należy do ludzi, u których działal
ność społeczna .po pracy, w tym wypadku na 
polu przyjaźni radziecko-polskiej. jest czymś 
więcej, niż powiedzmy.,— spełnianiem, ¿ąkiegoś 
'obowiązku. Odnoszę ..wrażenie, że aktywność 
jego stanowi swego rodzaju hobby (tym jest 
dlań ta praca'.). -. ,

Towarzystwo- Przyjaźni Radziecko-Polskiej, 
którego Miejski Oddział mieści się w Hucie 
Azowstal, poWstalo w "Zdanowie w'1966 roku.

Z podróży do ZSRR (XV)

„Głos Nowej Huty“ ...w Żdanowie
Liczy ono obecnie wielii 'zbiorowych członków. 
Koła Towarzystwa istnieją'w dziesięciu naj
większych zakładach. Dużą, doskonale pracu
jącą organizację TPRP ,p_osiada huta Iljicza.

W okresie dwóch lat lektorzy Towarzystwa, 
których jest ośmiu, wygłosili 60 odczytów « 
współczesnej Polsce.

IV czasie mego pobytu w Zdanouiie. kola 
TPRP w Azowstału wspólnie z Oddziałem 
Miejskim, organizowało -.zdaduj-zgadulę .na te-’ 
maty polskie. Pytania, które przeglądałem, o- 
bejniowaly historię.'kulturę i gospodarkę na
szego kraju.-Jedenastu finalistów drugiej tury 
miało wystąpić przed kamerami -telewizji. 
Zwycięzcy. tytułem nagrody, uczestniczyć bę
dą w bezpłatne), dwutygodniowej wycieczce 
d'i Warszawy. Krakowa itd.

Główne zadania Towarzystwa to - lak już 
nowied-iałem — popularyzowanie wiedzy o 
Polsce. I — co mocno akcentował inżyw-r 
Pietrow — natniązanic bezpośrednich kontak
tów i współpracy, z organizacjami TPPR 
w Polsce.

Pietrow i Morachowski pilnowali mnie, że
bym nie zapomniał zapisać, iż zależy im bar- 

'dzo, aby uczniowie szkól przyzakładowych A- 
zowstalu i Huty im. Lenina korespondowali ze 
sobą (szkoły zasadnicze i technikum). To u- 
ważają za pierwszy krok poprzedzający za
warcie osobistych kontaktów.

Na ich życzenie przypominam Ośrodkowi 
Szkolenia.Zawodowego w HiL adres, na który 
proszą kierować, listy z. Nowej Huty — USSR, 
Zdanow. Zakład Metalurgiczny Azotcstal. 
Można również przesyłać listy do gazety za
kładowej Azowstału — ,)Za Metal".

Byłoby dziwne gdybym nie nadmienił, że 

w biurku Piętrowa, stanowiącym podręczne 
archiwum TPRP. znajduje się kilka spiętych 
numerów „Głosu Nowej Huty”. Pokazał mi 
je wskazując zakreślone czerwonym ołów
kiem mieisca, w których mówi się o pracy 
TPPR w HiL. To go bardzo interesowało.

Nie wiem, jakim cudem, znalazły się w ieao 
posiadaniu, te „Glosy"; możliwe, że podrzu
cili je nasi przyjaciele, dziennikarze radziec
cy.

3.
Na morzu wysoka fala. Wybrzeże w Zdano- 

wie otacza popielata opona mułu. Nie odstra
sza to dziewcząt. Piętnasto, szesnasto czy sie
demnastoletnie. skaczą do morza prosto z po
kładu przystani Azowstału. Kapią się bez 
czepków. IV. tym wieku, nie dbają zbytnio 
o wygląd...

Gamolski. redaktor ..Za Metal”, patrzy na te 
harce pobłażliwie. Naciska szczelniej czapkę 
na głowę. W końcu mówi:

— No dobra. Idziemy pomieszkać. A t — 
zwraca się — wal do hotelu. Odpocznij. Wie
czorem pożegnamy ciebie uroczyście. Będzie 

sekretarz propagandy z komitetu Wiktor Ni- 
konorowicz. Dyrektor naczelny huty wywchal 
do Czechosłowacji. Kazał cię pozdrowić. Ko
lektywowi kierowniczemu waszej huty, dy
rektorowi Kołomyjskiemu. hutnikom-leninow- 
com, przekazuje najlepsze życzenia sukcesów 
w pracy.

Oddalamy się od morza. Na horyzoncie, 
lśnią już wymuskane wiatrem obłoki. 
Fala powoli opada. — Gamolski, po

dając mi rękę na pożegnanie, krzywi się z 
przyzwyczajenia. Jutro — powiada — będziesz 
o tej porze w Odessie. Zaraz z rana przyja- 
dę mikrobusem. Przygotuj się. Pojedziemy 
do Doniecka....

ROMAN WOLSKI
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Intensyfikacja produkcji
O znaczeniu pracy Zakładu Badawczego dla produkcji 

Huty im. Lenina, piszemy obszernie obok. W Zakładzie 
tym zatrudnionych jest wielu wysokokvzalifikowanych 
pracowników. Przedstawiamy dziś kilku przodujących:

•
Są to od lewej: mgr Edward Kaztor — kierownik la

boratorium badawczego, mgr inż. Bogdan Podcrmański — 
st. asystent, inż. Władysław Bębenek — kierownik od
działu technicznego, mgr inż. Tadeusz Polaczek — st. a- 
systent, mgr Stanisław Kamiński — kierownik oddzia
łu chemii, inż. Tadeusz Kasprzyk — kierownik oddzia
łu metaloznawstwa, zastępca kierownika Zakładu Ba
dawczego.

W pracowni wytrzymałościowej. Przy supernowocze
snej maszynie „Instron” — inż. Edward Adamczyk.

Fot. B. LUCKOS

Mamy w hucie Zakład 
Badawczy dysponujący 
dobrą, wysokokwalifi

kowaną kadrą fachowców i 
świetnym wyposażeniem (wy
starczy powiedzieć, że zain
stalowana tutaj aparatura 
przedstawia wartość ok. 25 
min zł, a w jej skład wchodzą 
bardzo cenne, niejednokrotnie 
unikalne w skali kraju urzą
dzenia, takie jak spektromet
ry, aparat do oznaczania ga
zów w stali, maszyna wy
trzymałościowa sterowana e- 
lektronicznie, mikroskopy me
talograficzne, rentgen struk
turalny licznikowy, specjali
styczna stacja badań aglome
ratu). Warto postawić pyta
nie, jak Zakład Badawczy re
alizuje uchwałę IV Plenum 
KC, jakie konkretnie zamie
rzenia podjął i wykonuje na 
rzecz naszej hutniczej pro
dukcji?

O sprawach tych rozma
wiam z kier. Oddz. Meta
loznawstwa, zast. kierownika 
Zakładu mgr inż. Tadeuszem 
Kasprzykiem, kier. Oddz. Che
micznego mgr Stanisławem 
Kamińskim i kier. Oddz. Te
chnicznego inż. Władysławem 
Bębenkiem.

KIERUNEK - 
WIĘKSZA EFEKTYWNOŚĆ 

PRODUKCJI
Zakład Badawczy huty „u- 

terenawiając” uchwałę IV 
Plenum KC opracował plan 
zamierzeń na najbliższy ok
res i plan perspektywiczny, 
długoletni. Główny kierunek 
wszystkich podejmowanych 
zamierzeń, to poprawa efek
tywności produkcji huty, ja
kości naszych wyrobów i ich 
nowoczesności. Dla realizacji 
tego celu konieczne jest peł
niejsze -wykorzystanie posia
danej aparatury badawczej, 
konkretnie dla rozwiązywania 
problemów, z którymi bory
kają się wydziały. Dąży się 
ponadto do zautomatyzowa
nia kontroli procesów pro
dukcyjnych przez zastosowa
nie nowoczesnej aparatury, ta
kiej jak np. spektrometry do 
analizy stali, surówki i żużli, 
spektrometry rtg do kontroli 
surowców hutniczych (rud i 
spieków).

Nacisk położony zostanie 
również na modernizację me
tod analiz i badań metaloz
nawczych przez wprowadze
nie szybkich metod fizycznych 
i fizyko-chemicznych. Wśród 
zamierzeń zwraca na siebie u-

Zakład Badawczy HiL
stawia na nowoczesność
„Równolegle 1 doskonaleniem organizacji central

nych placówek naukowo-badawczych należy wzmocnić 
zakładowe zaplecze naukowo-techniczne i usprawnić 
jego działalność. Placówki zakładowe powinny koncen
trować swoje wysiłki na doskonaleniu organizacji pro
dukcji i procesów technologicznych oraz modernizacji 
wyrobów danego zakładu”. (Z uchwały IV Plenum KC)

wagę poprawa wskaźników 
zmianowości (chodzi o lepsze 
wykorzystanie parku maszy
nowego warsztatów Zakładu 
Badawczego, m. in. przez 
wprowadzenie pracy na dwie 
zmiany). Podstawowe zadanie, 
to rozwiązywanie — przy u- 
dziale branżowych zespołów 
badawczo-technologicznych — 
aktualnych, trudnych proble
mów produkcyjnych.

USŁUGI, CŻY PRACA 
PERSPEKTYWICZNA?

Nowe zadania, a więc ko
nieczne jest i nowe organiza
cyjne „ustawienie się” Zakła
du. Usługi, doraźna pomoc dla 
wydziałów na zasadzie akcji 
straży pożarnej gaszącej o- 
gień? Albo nastawienie się na 
prowadzenie prac perspekty
wicznych, kierunkowych, zmie
rzających do rozwiązywania 
problemów szczególnie waż
nych dla huty? Dylemat ten 
powinien być jednoznacznie 
rozwiązany. Wydaje się; że 
bardziej celowe byłoby ogra
niczenie działalności o charak
terze usługowym, gdyż jed
nostkowymi, doraźnymi in
terwencjami w wydziałach 
mogą z powodzeniem zajmo
wać się pracownicy technicz
nej kontroli jakości, a także 
służby Gł. Mechanika i Gł. 
Energetyka. Natomiast rola 
Zakładu Badawczego polega
łaby w przyszłości na rozwią
zywaniu, w ścisłej współpra
cy z Instytutem Metalurgii 
powołanym przy AGH oraz 
Instytutem Metalurgii Żelaza 
w Gliwicach, i przy wspól
nym wykorzystywaniu drogiej 
aparatury — zagadnie/;, na 
które konkretnie wakaże huta. 
Można by wówczas pełniej 
stosować zasadę selektywnego 
wyboru, skupiać uwagę na

sprawach o decydującym cię
żarze gatunkowym. Chodzi o 
rzecz bardzo ważną, o ścisłe 
powiązanie praktyki, a więc 
huty — z nauką.

W WALCE Z KOROZJĄ
Chciałbym podać — przy

kładowo — kilka zagadnień, 
które znajdują się w tej chwi
li „na warsztacie” 
Badawczego. Duży 
skierowany jest na 
jakości wsadu dla 
Pieców: prowadzone 
nia nad jakością i wytrzyma
łością spieku przeznaczonego 
dla dużych jednostek pieco
wych. Chodzi o uzyskanie do
brego aglomeratu, na bazie 
zmiennych jego komponentów 
i z wykorzystaniem odpadów 
hutniczych. Rezultaty tych 
badań zostaną przekazane na
tychmiast po zakończeniu prac 
— Aglomerowniom. Bieżąco, 
niektóre wyniki badań udo
stępniane są już zainteresowa
nym.

Jednym z centralnych za
gadnień jest poprawą jakoś
ci blach czarnych przeznaczo-
S1 I —nr-r- » |

Zakładu 
wysiłek 

poprawę 
Wielkich 
są bada-

nych dla przemysłu motory
zacyjnego, przede wszystkim 
w dziedzinie zwiększenia tło- 
czności i poprawy jakości po
wierzchni blachy. Dużo wy
siłków poświęca się też po
prawie jakości blachy ocyn
kowanej ze szczególnym zwró
ceniem uwagi na jakość po
wierzchni i odporność koro
zyjną. Prace nad tym w Za
kładzie trwają już od dawna, 
a uzyskane zostały efekty wy
rażające się wprowadzeniem 
procesu pasywacji — tj. 
obróbki chemicznej w roztwo
rach chromianowych. W re
zultacie podjętych zabiegów 
zwiększyła się znacznie odpor
ność korozyjna blachy, szcze
gólnie na powstawanie tzw. 
białej rdzy. Zakład rozpoczy
na też prace nad zagadnie
niem o ogromnym znaczeniu 
i przyszłości, mianowicie nad 
powlekaniem blach tworzy
wami sztucznymi.

Badania nad zwiększeniem 
tłoczności blach idą w 
kierunku rozeznania procesu 
starzenia (zmiany w okresie 
składowania materiału po
wodujące obniżenie stopnia 
jego tłoczności). I w tej dzie
dzinie dopracowano się już 
pierwszych efektów. Wprowa
dzone zostały do produkcji 
gatunki stali, które wykazują 
odporność na starzenie. Warto 
podkreślić, że Zakład Badaw
czy dysponuje unikalną apa
raturą do badań w tym zak
resie, aparaturą wykonaną 
własnymi siłami pracowni
ków.

Z innych prowadzonych ak
tualnie prac wymieńmy jesz
cze opanowywanie produkcji 
blach konstrukcyjnych o pod
wyższonych własnościach wy
trzymałościowych i blach o- 
krętowych o dużo większej 
niż dotychczas odporności, (jd)

= i=^ss==a===2i==s

i

Zamiast brakarzy 
kompetentni doradcy

Jakość produkcji zawsze le
żała w kręgu zainteresowań 
kierownictwa i załogi kombi
natu i wydziałów. Oczywis
tym jest, że każdy chce pro
dukować dobrze. Ale przez 
lata, kiedy gospodarce naro
dowej brakowało nie tylko 
dobrych, ale jakichkolwiek 
wyrobów hutniczych, schodź;!

ten problem na plan dalszy. 
Dopiero wyjście na rynki 
światowe zmusiło do ostrzej
szego postawienia sprawy. O- 
'degrały też rolę te czynniki, 
■o których pisałem w poprze
dnim artykule.

Pozostały jednak stare przy
zwyczajenia. Również i bódź- 

(Dalszy ciąg na str. 5)

Ciemne, odświętne garnitury .Włosy mocno przypruszo- 
ne siwizną .W Klubie ZBoWiD IliL wszystkie miejsca 
zajęte. W sobotę, 10 bm„ spotkali się tutaj uczestnicy 

słynnej styczniowej ofensywy wojsk radzieckich i walczą
cych u ich boków oddziałów polskich, ofensywy w wyniku 
której wyzwolony został Kraków oraz reszta ziem polskich. 
Na spotkanie to przybył gorąco i serdecznie powitany przez 
kombatantów konsul ZSRR w Krakowie, towarzysz Władi
mir Niestierowicz. Gość hutników zwiedził wystawę pamią
tek wojennych załogi IliL, interesując się bardzo żywo każ
dym zdjęciem, każdym dokumentem, każdą częścią żołnier
skiego ekwipunku. Nic dziwnego, sam jest bowiem uczest
nikiem ostatniej wojny, obrońcą bohaterskiego Leningradu.

Z udziałem konsula ZSRR

Uroczyste spotkanie 
uczestników 

ofensywy wolności
Spotkanie należy zaliczyć do 

udanych i ciekawych. Była to 
chyba jedna z najlepszych im
prez zorganizowanych przez 
pełnych inicjatywy zbowidow- 
ców huty. Partyzanci i żołnie
rze Ludowego Wojska Polskie
go. dzielili się wspomnieniami 
z wydarzeń sprzed 25 lat. Mó
wili o swym udziale w wal
kach zimowej ofensywy ra
dzieckiej. o żołnierskim i par
tyzanckim trudzie. Bez pato
su, zwykle, po prostu.

Pierwszy zabrał głos wiece- 
prezes ZF ZBoWiD tow. Wi
told Künstler. Nakreślił w 
skrócie przebieg styczniowej 
ofensywy, przedstawił rozwój 
wydarzeń od momentu rusze
nia ofensywy, do wyzwolenia

Warszawy i Krakowa, walk na 
zachodnich terenach Rzeczy
pospolitej. Podkreśli udział w 
walce Polaków, zarówno z I 
i II Armii, jak i z oddziałów 
partyzanckich.

Bardzo ciekawa była następ
na relacja Stanisława Czeka
ją. który walczył w oddziale 
partyzanckim BCh działają
cym na... terenie dzisiejszej 
Nowej Huty.

„Niemcy — jak wiadomo — 
postanowili Kraków zniszczyć. 
Poczynili daleko idące przygo
towania: zaminowali wiele o- 
biektów i drogocennych zabyt
ków z Wawelem na czele. My 
partyzanci wiedzieliśmy o tym, 
postanowił'śmy zrobić wszyst
ko co możliwe, aby udarem-

Spotkanie przebierało w In rdzo miłej ’tmosferze. Na zdjęciu 
rbowidowców huty, honorowy członek ZF ZBoWiD HiL towarzysz 

W. Niestierowicz.

nić hitlerowcom zbrodnicze 
plany. Byliśmy w kontakcie z 
wojskami radzieckimi, zorga
nizowaliśmy opiekę i ochronę 
nad 3-osobową grupa radzie
ckich spadochroniarzy, którzy 
zrzuceni zostali wraz z radio
telegraf istką ps. „Małą Olgą". 
Grupa ta — korzystając z do
kumentów ukraińskich nacjo
nalistów — przedostała się do 
Krakowa. Przez pewien czas 
gościła we wsi Chałupki (dziś 
Nowa Huta) w domu Francisz
ka Sendora. W tym czasie od
dział prowadził intensywne 
rozpoznanie sił wroga, szcze
gólnie interesowaliśmy się lot
niskiem w Rakowicach oraz 
lotniskiem potowym, które po
łożone było mniej więcej w 
tym miejscu, gdzie mieści się 
dziś Stalownia Martenowska. 
Wiadomości przekazywaliśmy 
spadochroniarzom radzieckim, 
którzy podawcli je dalej, Przez 
linię frontu, do sztabu Armii 
Radzieckiej.

Pracującą radiostację roz
poznali jednak Niemcy. Byli 
hl’sko, w Pleszowie, i zaraz za 
Wisłą w miejscowości Grabie. 
Trzeba było natychmiast ewa
kuować grupę radz‘ecką ze 
sprzętem, przenieść ja w inny 
teren. Groziła „wpadka". W 
tym czasie zaszła też koniecz
ność zlikw’dowan’a konfiden
ta, który -o dużo wiedział i 
mógł wyda radiostację Niem
com. Pomyślnie udało s:e prze
nieść radiostacje do Rybnej, 
gdzie nadal pracowała.

Kraków został oswobodzony

w dniu 18 stycznia, a zwycięs
kie wojska radzieckie (manewr 
okrążający) przyszły skąd w 
żadnym wypadku nie spodzie
wał się ich wróg: od zacho
du. Uchwycili Bronowice likwi
dując w zarodku plan znisz
czenia Krakowa. Tutaj bowiem 
zbiegały się kable wiodące do 
założonych min. 18 stycznia po 
południu całe miasto było wol
ne. Na jednej z wież Wawelu 
załopotała biało-czerwona fla
ga, którą zawiesił strażak Du- 
bowy".

Głos następnie zabrali b. 
żołnierze I Armii Ludowego 
Wojska Polskiego Feliks Biał
kowski i Stefan Adamczyk. O- 
powiedzieli o wielkiej ofensy
wie wolności, o entuzjaźmie z 
jakim byli witani ' żołnierze 
radzieccy i polscy w każdym 
wyzwolonym mieście i w każ
dej wiosce. Łzy wzruszenia, 
radość. Kwiaty i wydobywane 
nie wiadomo skąd polskie fla
gi. A potem przyszły ciężkie 
walki o przełamanie Wału Po
morskiego, forsowanie Od’-’’. I 
ostatni akord wojny — szturm 
Berlina.

Wystąpienie kosula radzie
ckiego tow. W. Niestierowicza 
przyjęte zostało bardzo gorąco. 

'Nic w tym dziwnego, było to 
bowiem bezpośrednie, żołnier
skie. trafiające de serca prze
mówienie. Konsul walczył w 
młodzieżowej, doborowej bry
gadzie na najtrudniejszym od
cinku frontu, pod Leningra
dem. Był to — głodny front. 
Toczył się krwawy, zażarty

bój. Kiedy skończyła się amu
nicja w automatach, dochodzi, 
ło do walki wręcz, nierzadko 
na bagnety i noże. Straty były 
ogromne, ale wróg został za
trzymany, rozbity. Dumne mia
ło — kolebka rewoluc‘1. nie 
dostało się w hitlerowskie la- 
PF-

Konsul ZSRR zakończył 
swe wystąpienie następującym 
akcentem. W wojnie stracili
śmy ok. 2fi min ludzi. Wy, Po
lacy — ok. 7 min. Pamięć, o 
tych którzy zginęli za wolność, 
jest i musi pozostać żywa. Nie 
wolno nam zapomnieć o stra
szliwym, krwawym trudzie 
żołnierza. O milionach pole- 
llłych. Nie dopuścimy do no
wej wojny, musimy zrobić 
wszystko, aby imperialiści nie 
poważyli się wzniecić nowej 
pożogi wojennej. A jedynym 
argumentem, z którym się li
czą. jest nasza siła, naszą jed
ność, nasz potencjał przemy
słowy.

Sala zareagowała bardzo ser
decznie i spontanicznie na 
przemówienie tow. Niestiero
wicza: odśpiewała na cześć 
gościa tradycyjne ..Sto lat!”. 
Konsul został przyjęty — ja
ko honorowy członek — w po
czet Zarządu Fabrycznego

Konsul ZSRR w Krakowie tow. 
W. Niestierowicz, zwiedza wyst wę 
pamiątek woje >rh pracowników 

HiL.

ZBoWiD w hucie. Prezes tow. 
Antoni Dałkowski przypiął mu 
zbowidowską odznakę.'

PS. W sobotę. 17 bm„ w 
przeddzień 25 rocznicy oswo
bodzenia Krakowa, odbędzie 
się w Klubie ZBoWiD HiL 
kolejne ciekawe spotkanie z 
kpt. Zającem — b. oficerem 
podziemia, przygotowującym 
dane wywiadowcze dla Armii 
Radzieckiej. Początek o godzi
nie 17. (jd)

Relacja i działań partyzantów BCh na terenach dzisiejszej No
wej Huty — składa Ją Stanisław Czekaj.

Foto S. GAWLIŃSKI
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W trosce o wysokokwalifikowane kadry
W sobotę. 10 bm., Prezy

dium RZK obradowało 
nieco inaczej niż zwy

kle. Tym razem odbyła się 
„wyjazdowa sesja” do Ośrod
ka Szkolenia Zawodowego HiL, 
a przedmiotem obrad była 
problematyka szkolenia i przy
gotowania kadr dla huty oraz 
podnoszenia kwalifikacji zało
gi. Udział w posiedzeniu 
wzięli m. in.: dyrektor pracy 
HiL tow. Julian Olszowski, 
kier. Ośrodka toW. Józef Ka- 
sprowski oraz przedstawiciele 
naszych zakładowych szkół na 
czele z dyr. tow. Edwardem 
Biedroniem.

Obrady poprzedziło zwiedze
nie nowego budynku Ośrodka 
Szkolenia Zawodowego HiL, 
jego dobrze wyposażonych ga
binetów, sal lekcyjnych oraz 
przygotowywanej do oddania 
sali gimnastycznej. Prezydium 
RZK wysłuchało informacji 
kier. Ośrodka o pracy i o wy
nikach uzyskanych w roku ub.. 
Trzeba przyznać, że dorobek 
jest duży, że zrobiono wiele 
dla podniesienia kwalifikacji 
załogi HiL. Nie chcę przytaczać 
wielu liczb charakteryzujących 
ten dorobek, kilku jednak nie 
można pominąć.

Różnymi formami szkolenia 
wewnątrzzakładowego objął 
Ośrodek w ub. roku ponad 15 
tys. pracowników HiL. Założo-

W Walcowni Taśm 

Prace budowlano-montażowe odebrane
Rozruch trwa nadal

ny plan wykonany został z 
nadwyżką. Nadano 6.6 tys. u- 
prawnień kwalifikacyjnych: o- 
trzymało je 3.8 tys. energety
ków, 727 suwnicowe!), 191 spa
waczy. 92 palaczy gazowych, 
240 kierowców elektrowózków. 
Ponadto przyznano 410 upraw
nień PKP i 1112 tytułów kwa
lifikacyjnych. W tej chwili już 
ok. 70 proc, załogi, od której 
wymagane są tytuły, posiada 
je. Dobre wyniki w tej dzie
dzinie uzyskały takie «wdzia
ły jak: W—1, W—22. W—17. 
W—3. Gorsze natomiast pod
stawowe wydziały, dla Drz.M- 
kładu: P—51, P—55, P—60, 
P—61 i P—64.

Zadania na rok bieżący są 
również bardzo poważne. O- 
środek powinien przygotować 
dla nowych wydziałów i jed
nostek produkcyjnych ok. 1.500 
pracowników. Większy nacisk 
musi położyć na nowoczesność 
i efektywność szkolenia, a 
przede wszystkim na pracę na
szych szkół zakładowych. Tu
taj problemem nr 1 jest praca 
wychowawcza wśród młodzie
ży, która prowadzona być mu
si równolegle z pracą dydak
tyczna. przy zastosowaniu 
wszystkich dostępnych środ
ków.

W informacji dyr. tow. E. 
Biedronia o pracy naszych 
szkół, wiele miejca było po- 

zagwarantowanie wy- 
i bezawaryjnej pracy

ruchu, 
dajnej; 
urządzeń.

Ostatnio odbyło się posiedze
nie Ogólnozakładowej Komi
sji Odbioru HiL. na którym 
dokonano omówienia dotych
czasowego postępu prac i oce
niono jakość robót budowlano- 
montażowych. Komisja ode
brała prace budowlano-monta
żowe oceniając ich jakość jako 
bardzo dobrą.

W tej chwili problemem jest 
jeszcze tylko rozruch, przygo
towanie .wydziału do produk
cji. Urządzenia Walcowni 
Taśm będące prototypem 
snrawiajn niestety ciągle dużo 
kłopotu. Przezwyciężać trzeba 
wiele trudności. Trud włożo
ny w usprawnienie pracy u- 
rzadzeń kompleksu na pewno 
jednak będzie się opłacał, (jd) 

młodzieżowej Formierni. Szu
kali form, zasięgali rady star
szych kolegów i przełożonych, 
prosili o opinię wypróbowa
nych działaczy społgcznych hu
ty i wydziału, rozmawiali z za
łogą. Nie chcieli podlać nie- 
nrzemyślanej decyzji. Wiedzie
li. że podejmują trudną pra
cę. ale wszyscy byli prze
świadczeni, że sprawa się uda, 
że założony cel osiągną.

23. XII. 1559 rnku przystępują 
jako pierwsi w Hucie im. Leni
na do współzawodnictwa o tytuł 
„Brygady Pracy Socjalistycznej”, 
wzywając do tej, wtedy jeszcze 
bardzo nowej w Polsce formy 
współzawodnictwa, pozostałe bry
gady Odlewni i inr.e brygado w 
hucie. Nie n-ieli łatwego zada
nia. Zanal ich, budził wśród po- 
rost-lyrh pr cowników soeptoez- 
ne uśmieszki, spotykały ich róż- 
ne złośliwe docinki, nie mówiąc 
już o tym, że mieli wiele nowa*- 
nych trudności w re-Iiz-cli pod
jętych przez siebie zobowiązań.

Jednak — jak przystało na 
młodych ludzi — nie załamali 
się. Pod koniec czerwca 1950 
r. otrzymują jako pierwsi w 
hucie dobrze zasłużony tytuł 
.,Brvgadv Praco Socjalistycz
nej”. Czekają ich dni wywia
dów prasowych i radiowych, 
wizyty fotoreporterów. Zniknę
ły cyniczne uśmieszki kolegów. 
Brygada zdobyła uznanie. Pa
nuje powszechne zadowolenie 
i radość. Radość tym większa, 
że na ich apel odpowiedziało 
inne brygady Pionu Głównego 
Mechanika oraz pozostałych 
wydziałów huty. Oczywiście 
pierwsi nodjęli apel koledzy 
z brygady formierzy prowa
dzonej przez kol. Stanisława 
Pelca pod kierownictwem mi

ich naukowego światopoglądu, 
rozwijania czytelnictwa, przy
gotowania do życia w kolek
tywie i do działalności społe
cznej.

Praca wychowawcza w 7 ST. 
opiera się głównie na organiza
cji ZMS. ra związkowej Mło
dzieżowej Radzie Oddzial’W'j 
i na Samorządzie Szkolnym. 
Dobrze zdają egzamin grupy 
partyjno-zetemesowskie dzia
łające w szkole i wnoszące 
duży wkład w kształtowanie 
socjalistycznej postawy mło
dzieży. Podkreślić by też nale
żało pracę nad rozwijaniem tę
żyzny fizycznei: znaczne efek
ty w tej dziedzinie uzyskuje 
szkolne koło sportowe, mala- 
ce w swym gronie niemało 
talentów.

Głos w dyskusji zabrali tow. 
tow.: Olszowski, Bogdanowicz 
— kier, warsztatu szkolnego, 
Miodowicz, Hanek. Dałkowski, 
Dudek, Plaszcwski, Stefanik. 
Jakie zagadnienia przewijały 
się w ich wystąpieniach? Te
matyka dyskusji była bardzo 
bogata, tak. że wybrać muszę 
z niej tylko kilka zagadnień. 
Przede wszystkim stwierdze
nie: ocena pracy Ośrodka 
Szkoleniowego i całego perso
nelu dydaktyczno-wychowaw
czego naszych szkól, jest wy
soka. Ośrodek dobrze zasłużył 
się w hucie przygotowując ka
drę wysokokwalifikowanych 
fachowców-! podnosząc wiedzę 
pracowników.

Z roku ra rok poprawia ja
kość swei pracy, zwiększa e- 
fektywność nauczania, uzysku
je coraz lepsze rezultaty w 
działalności wychowawczej.
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2) kolo pętli IrammioweJ 
linii II. 1» i TO, J) przy ni. Dn„i- 
kowskieąo w rejonie osiedla Ka
linowego, 4) u zbleRu nin 
kowskiego z »1. 
flriernikowcj i < 
czas.

Również 
przywraca 
gów tramwajowych iirii 15, 
22 od rana w obu 
przez al. Lenina — natomiast po
ciągi linii H nadal kursują w nhn 
kierunkach przez ul. Kocmyrzow- 
ską.

Utrzymuje się kursowanie po
ciągów tramwajowych linii „D” 
na trasie Walcownia — Cemento
wnia oraz .autobusów linii 125 
BIS na trasie pl. Centralny — 
Centrum Administracyjne.

Komunikat MPK
Dyrekcja MPK w Krakowie za

wiadamia, że od piątku, dnia 16. 
«1. br. zmienia częściowo trasę 
linii autobusowej nr 123 w No
wej Hucie, która począwszy nrt 
ul. Demakowa biec będzie ul. Ma
jakowskiego w prawo (zamiast do 
ul. Marksa), a następnie obok 
targowiska, stołówki Hit. i pętli 
tramwajowej do ul. Dunikow
skiego. perzem aleją Rewolucji 
Październikowej I przez ulice 
Dłuskiego i Czecha do Osiedla 
Mistrzejowice. Powrót tą samą 
trasą.

Na nowym odcinku trasy ustala 
się przystanki: i) »•!. Majakow
skiego w połowie trasy pomię
dzy ul. Kocmyrzowską i Rondem 

Już 10 lat pracuje 
pierwsza w Hucie im. Lenina 
Brygada Pracy Socjalistycznej

strza Jana Dudka, a następnie 
kol. kol. Romana Dziamby z 
W—16, Stanisława Cisaka z 
W—3. Tadeusza Salamona z 
ZO. Jana Salamończyka z ZK 
oraz Wacława Adamczyka i 
Mieczysława Sitarskiego z 
P—40. Dziś w naszej hucie 
pracuja 634 Brygady Pracy 
Socjalistycznej, z czego 358 po
siada już tytuł.

Dziś brygada kol. Jana Wi
niarskiego prowadzona obecnie 
przez kol. Kazimierza Skoczka 
i wiele innych zgłoszonych na 
jej arel — posiadaja złote od
znaki BPS 20-lecia PRL. 1000- 
lecia Państwa Polskiego i 25- 
lecia PRL. Już prawie 100 
proc, załogi Wydziału Odlew
nie Dosiada t'’tuły BPS. Ca
ły Wydział Odlewnie szczyci 
się tytułem ..Wydziału Pracy 
Socjalistycznej” i chyba nie
przypadkowo tytuł ten otrzy
mał jako pierwszy wydział w 
hucie.

Dziś dawni b-ynadziści B^S 
Wydziału Odlewnie w wyniku 
ofiarnej, wieloletniej Drący, 
piastują funkcje mistrzów i 
kierowników. Np. kol. Jan Wi
niarski: dziś dawni aktywiści 
ZMS piastują posiadane fun
kcje społeczne, np. kol. Jan 
Czerwiec jest sekretarzem or

s:e ze snrową 
k w a 1 i f i k a-

w dyskusji, że

bardzo
uwagę na szereg pr--'- 
Ich rezultatem bedzie 
wniosków, które o- 

snecjalnie powołana 
Stanowić one będą

Nie znaczy to oczywiście, aby 
nie było już słabych stron. 
Poświęcono im w dyskusji 
szczególnie dużo uwagi. Nie sa 
to zresztą sprawy całkowicie 
zależne od Ośrodka. Weźmy 
jeden tylko przykład. Ciągle 
jeszcze jest w hucie ok. 2 tys. 
pracowników bez ukończonej 
szkoły podstawowej. Upływają 
lata, werbujemy pracow-”ków 
do szkół, a rezultaty sa więcej 
niż mizerne. Mało teso, mimo 
zasady, że p-zyjeci do huty 
moeą być tylko ludzie legity
mujący sie co najmniej peł
nym podstawowym wykształ
caniem. w roku ubiegłem pod
jęło pracę w HiL 65 Pracow
ników bez świadectwa ukoń
czenia szkoły podstawowej. 
Nie wiadomo dlaczego zostali 
p-zyjeci. W ten sposób nigdy 
nie uporamy 
podwyższania 
c j i załogi.

Podkreślono 
większa troską i opieką nale
ży otoczyć najzdolniejszych u- 
cz.niów, najbardziej wybijają
cych się w nauce. Powinni oni 
korzystać nawet ze stypendiów 
i z innych świadczeń zakładu. 
Większa niż do tej pory pra
cę należy także rozwinąć w 
dziedzinie pedagogizacji rodzi
ców, w przyciągnięciu ich do 
szkoły. Należy także bardziej 
rozwinąć działalność kultural
ną wśród młodzieży.

W sumie, obrady Prezydium 
RZK były bardzo owocne, 
zwróciły 
blemów. 
podjecie 
pracuje 
komisja.
dalszy nrzvczvnek do progra
mu dziala”ia Ośrodka, do wy
tyczenia Jego głównych 
runków pracy.

Miłym akcentem obrad 
wręczenie przez przew. 
tow. Jana Stefanika, Odznaki 
Przodownika Pracy Socja’i- 
stycznej — przewodniczącemu 
Rady Oddziałowej Ośrodka 
tow. Władysławowi Nowako
wi. (jd)

Dułii-
Rewclue.fi Paź- 

dalej jak dotych- 

dnia 16. 01. br. — 
kursowanie poeią- 

16 i 
kierunkach

ganizacji partyjnej, kol. Fra 
Ciszek Boruta przewodniczą 
cym Rady Wydziałowej, cz* 
kol. Jan Dudek — przewodni 
czącym Rady Zakładowej Pi* 
nu Gł. Ć.Techanika Dawny ki: 
równik Oddzi-łu Pracv Socja
listycznej w Odlewni Żeliwa

BPS kol. Jana 
Winiarskiego w 
składzie z czer

wca 1960 r.

I

W Walcowni Zgniatacz mło
dzieżowe brygady pracują na 
dwóch piecach wgłębnych nr 
10 i 13 oraz na końcowym od- ¿owych brygad osiągali mło- 

1.. dzieżowcy z WCK. Ich pod
stawowy wskaźnik to zmniej
szenie wybraku z tytułu krzy
wych kęsów do 0.15 proc. Bry
gada ta pracując od lipca sta
le wywiązywała się ze swego 
zobowiązania. Jej wynik w 
roku ubiegłym zamknął się 
wskaźnikiem 0,11 proc, wy
braku. Jest to wynik lepszy 
od założonego i równocześnie 
najlepszy z wszystkich bry
gad pracujących na tym sta
nowisku.

Wyników pracy brygad mło
dzieżowych obsługujących pie
ce wgłębne nie można przeli
czyć na złotówki. Natomiast 
zmniejszenie wybraku przez 
brygadę „B” z WCK, biorąc 
za podstawę średni wynik 
działu, dało naszej hucie 
datkowo,101 ton dobrych 
sów, co w przeliczeniu na 
tówki wynosi popad 317 tys. 
złotych. Jest to jeszcze jeden 
konkretny przykład,, że zete- 
mesowska inicjatywa tworze
nia młodzieżowych brygad 
dobrej jakości przynosi ogro
mne korzyści ekonomiczne 
naszej gospodarce.

cinku ciągu walcowania kę
sów. Te trzy brygady grupu
ją dwudziestu dwóch pracow
ników.

Najwcześniej, bo w lutym 
ubiegłego roku przystąpiła do 
pracy załoga pieca nr 13. Pod
stawowym wskaźnikiem o- 
kreślającym pracę brygady 
jest, podobnie jak i w przy
padku pieca nr 10, wyelimi
nowanie przypadków wyda
wania wsadu niezgodnie z in
strukcją technologiczną. W 
ciągu roku pracy brygada o- 
siągnęła wskaźnik 6,7 proc, 
nieprawidłowo wydanych wle
wków, podczas, gdy średnia 
wydziału wyniosła 7,3 proc. 
Tak to mimo, że w pierwszym 
półroczu brygada nie praco
wała systematycznie, dopiero 
od września wyniki jej usta
bilizowały się, w 
podsumowaniu brygada 
gnęła wynik dobry.

Jeszcze lepszą pracą 
czycić się może załoga 
nr 10, która pracując od 
ca, jako brygada zetemesow- 
ska osiągnęła średnio roczny 
wskaźnik 6,0 proc., więc lep-

rocznym 
osią-

posz- 
pieca 
mar-

hvło 
RZK

Oto bohaterowie walki o jaknśó w Zgniataczu. Od lewej: K. Wę
glarz i S. Kutela — I Ślusarze, J. Tomal — I elektryk oraz M. Mi- 
krut — st. rozdzielczy. Fot. J. ROTKIEWICZ

Ważne dla kibiców boksu!
Wzorem lat ubiegłych KS Hut

nik rozpoczyna sprzedaż kart a- 
bonament owych, uprawniających 
do wstępu na wszystkie mecze 
pięściarskie rozgrywane przez 

ob. inż. Jan riasccki jest kie
rownikiem całego Wydziału 
Odlewnie — Wydziału Pracy 
Socjalistycznej.

Osiągnięcia te nie przyszły 
same. Sa one sumą ciężkiej 
pracy całej załogi Wydziału 
Odlewnie, przy pełnym popar
ciu i osobistym, serdecznym 
zaangażowaniu kierownictwa 
administracyjnego i politycz- 

--spolecznego wydziału.
Na osiągnięcia te wpłynęła 
wnież w poważny sposób 

ardzo dobra praca Wydziało- 
•*ej Komisji Współzawodnic
zą. pracującej pod kierownic

twem kol. Jerzego Kluska i 
kol. Franciszka Boruty pod o-

wydziałowego o 1,3szy od 
proc.

Najlepsze wyniki z młodzie-

wy- 
ao- 
ką- 
zło-

drużyny Hutnika na własnym te
renie.

Cena karty wynosi 75 zł. Zgło
szenia (również telefoniczne) 
przyjmuje Sekretariat Klubu. Os. 
Stalowe 16. tel. 49-6* względnie 
4'4-05 w godzinach 7.30—15.30 —• 
tylko do 21 stycznia.

sobistym patronatem kierow
nika wydziału ob. inż. Jana 
Piaseckiego.

Załoga Wydziału Odlewnie 
utrzymując tradycje pierw
szeństwa — w roku 1970 jako 
pierwsi# w hucie podjęła z o- 
kazji 20-lecia Huty im. Leni
na i 100-lecia urodzin W. I. 
Lenina, zobowiązania dotyczą
ce ponadplanowej produkcji 
150 ton stali elektrycznej i 233 
tony wlewnic (w prod. towaro
wej) na łączną wraz z czyna
mi. społecznymi wartość 
1.7’4.470 zł.

II. STAI.MACHOWSKA
Sekretarz Głównej 

Komisji Współzawodnictwa

Nowy wydział huty — Wal
cownia Taśm, przygotowu
je się w dalszym ciągu do 

rozpoczęcia wstępnej eksploa
tacji. Próby roeruchowe całe
go ciągu produkcyjnego trwa
ją, a ujawnione w ich toku u- 
sterki są usuwane. Do tej po
ry przewalcowano już i zwi
nięto ok. 2 tys. ton taśmy, ale 
tylko w jednym asortymencie, 
przeznaczonym dla Wydz. Rur 
Zgrzewanych. Innych asorty
mentów taśmy jeszcze nie opa
nowano: załogę rozruchową 
czeka jeszcze cużo pracy.

W toku prób prowadzonych 
bardzo intensywnie, załoga 
eksploatacyjna zdobywa nie
zbędne jej doświadczenia, „szli
fuje” swe umiejętności. Am
bicją załóg uezest-iczącvch w 
rozruchu jest jak najlepsze 
przygotowanie wydziału do

W obliczu obchodzonych w
ostatnim okresie przez 
kraj i nasza hutę wielu 

jubileuszy, a między innymi 
jubileuszu 25-leeia FRL i zbli
żającej się rocznicy 20-lecia 
Huty im. Lenina — niepodob
na przemilczeć skromnego 
wprawdzie w stosunku do po
przednio wymienionych, ale 
jakże moim zdaniem ważnego 
w ruchu współzawodnictwa w 
HiL jubileuszu 10-lec:a pow
stania pierwszej w Hucie im. 
Lenina Brygady Pracy Socja
listycznej’.

Przypominam sobie obchody 
10-lecia Huty im. Lenina i w 
ich ramach pewna inicjatywę 
która da*a początek wielkiemu 
dziś w hucie ruchowi współ
zawodnictwa o tytuł BPS. W 
Wydziale Odlewnie a konkret
nie w Odlewni Staliwa praco
wała wtedy młodzieżowa bry
gada ZMS pb. Jana Winiar
skiego, składająca sie z 16 mło
dych chłopców i doświadczo
nego hutnika ze starego Za
głębia oh. Stefana Drożdża.

I właśnie w rama-h inłcjatvwy 
tych bardzo młodych wtedy ludzi 
powstała myśl, by w jakiś zorgy 
nizowarv sposób uspr-wnić swoją 
pracę, by w zasadniczy sposób 
zmienić mentalno*4 kolegów po- 
chodrącnch w większości ze wsi, 
by zdobyć coraz bardziej pocią
gający zawód hutnik-, by ogól
nie irówiąc — wprowadzić w <v. 
cie hasła swojej ore-r.iz?cjl ZMS 
,.cala miodzie* w szereg-ch budo
wniczych Polski Ludowej”.

Pamiętam rozmowę ówczes
nego organizatora ruchu mło
dzieżowego kol Franka Boru
ty, sekretarza ZMS kol Jana 
Czerwca i brygadzisty kol. Ja
na Winiarskiego, którzy ustali
li kierunki działania brygady
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Tenis stołowy

Piłkarze rozpoczęli przygotowania
Piłkarze zakończyli już wakacje 

zimowe i od ubiegłego tygodnia 
rozpoczęli przygotowania do re
wanżowej rundy rozgrywek mi
strzowskich. Pod kierownictwem 
nowego trenera Władysława Gier- 
gieła, trenuje cała kadra ubiegło
roczna. Z nowo pozyskanych za
wodników całkowicie została już 
sfinalizowana sprawa przejścia 
do Hutnika Sykty, byłego zawod
nika Wisły Kraków i Motoru Lu
blin. Być może, że uda się jesz
cze wzmocnić zespół jednym lub 
dwoma zawodnikami ,gdvż w o- 
becnej chwili prowadzone są sta
rania, jednak nie wiadomo, jaki 
będzie ich efekt.

Wszyscy zawodnicy od samego 
początku, wzięli się solidnie do 
pracy. Frekwencja na treningach 
jest stuprocentowa. Mamy więc 
wrażenie, że zawodnicy przygotu
ją się należycie do rozgrywek i 
odrobią poniesione straty w je

sieni. Pełną formę. Hutnik musi 
uzyskać już na samym starcie 
rozgrywek, gdyż kalendarzyk 
spotkań, zakłada rozegranie pra
wie połowy meczów w miesiącach 
marcu i kwietniu. Dlatego też, 
plan treningów opracowany przez 
trenera, zakłada przy odpowied
nim ich stopniowaniu, jak naj
szybsze dojście do maksymalnego 
ich nasilenia. Od przyszłego ty
godnia treningi będą już prowa
dzone sześć razy w tygodniu. Od
bywać się będą nie tylko w sali, 
lecz również w terenie. W poło
wie lutego. Hutnik wyjedzie na 
zgrupowanie szkoleniowo-kondy
cyjne do Jeleniej Góry, gdzie na
stąpi kulminacyjny punkt ^szlifo
wania formy. Po obozie przyjdzie 
rozegrać jeden, dwa meęze spar- 
ringowe, po czym rozpocznie się 
walka o punkty. Pierwszym prze
ciwnikiem Hutnika, będzie w No
wej Hucie — Zawisza Bydgoszcz.

J. C.

W sobotę 1 niedzielę rozegrany 
został w hali Wandy ogólnopol
ski turniej młodzieżowy tzw. pu
char młodzieży. Drużyna repre
zentująca okręg krakowski prze
szła dwie rundy wygrywając dwa 
spotkania, w trzecim uległa nie
znacznie reprezentantom Bydgo
szczy. Ostatecznie zajęła ona V—■ 
VIII miejsce. Sukcesem w tym 
turnieju może się pochlubić za
wodnik Hutnika Adam Lenda, 
który wygrał z kadrowlczem Ski
bińskim z okręgu bydgoskiego.

Warszawska Legia — 
przeciwnikiem siatkarzy 

Hutnika

przynlosła zawodnikom 
dwa wygrane mecze — 
Mielec. Ich wynik: 3:1 1 
z tego wynika zawodnicy 
nie potrafią przedłużyć

Ostatnia kolejka spotkań siat
karzy 
Hutnika 
ze Stalą 
3:2. Jak 
Hutnika
koncentracji psychicznej na trzy 
sety. Odnornoścl starcza im na 
dwa. Mielecka Stal — slaby jed
nak przeciwnik — potrafiła przy 
stanie 2:0 dla Hutnika, wygrać 
dwa sety, uzyskując remis. Do
piero w ostatnim, piątym secie 
nasi siatkarze zmobilizowali
W efekcie w ligowej tabeli Hut
nik znalazł . się na 4 miejscu 
stosunkiem setów, za Legią, Re-

się.
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Kompetentni doradcy
(Dalszy ciąg ze str. 3)

ce, które preferują ilość, u- 
trudniają ich likwidację. Nie
dostateczna kontrola jakości 
w całym ciągu produkcyjnym, 
nie tylko na końcowym lub 
„etapowych” odcinkach stwa
rzała szansę dla asekurantów. 
Zawsze można było się wy
tłumaczyć z wybraku, zrzucić 
winę na kogoś.

Teraz będzie się kontrolo
wać jakość w czasie stawania 
się produktu. Nie tylko wów
czas, gdy jest już gotowy, kie
dy można stwierdzić tylko, czy 
jest dobry, lub czy normom 
nie odpowiada.

Pracownicy TKJ — mówi 
inż. Markiewicz — nie będą 
kontrolowali produkcji przez 
osiem godzin. Takie zorgani
zowanie naszej pracy rozbra
jałoby ludzi z produkcji. Prze
staliby czuć się odpowie
dzialni za swą pracę. Nato
miast wyrywkowa kontrola 
na stanowiskach pracy przy 
jednoczesnej doskonałej o- 
rientacji zarówno w wyni
kach jak i przyczynach ewen
tualnych trudności, powinna 
przynieść dobry rezultat. Lu
dzie z ruchu będą zdawali sos 
bie sprawę, że ich praca jest 
obserwowana, aie nikt ich za 
rękę nie prowadzi.

Szef TKJ widzi również w 
przyszłości możliwość i po
trzebę zwalniania od kontro
li niektórych, jak to nazwa
łem „punktów etapowych”. 
Gdy jeden wydział przekazu
je swą produkcję innemu do 
dalszej przeróbki. Gdyby wó
wczas pieczątka kontrolera 
została zastąpiona pieczątką 
danego wydziału. Gdyby to 
wystarczyło do zwolnienia 
partii wyrobu, wówczas wzro
sła by odpowiedzialność za 
jakość.

Taka tendencja w kontroli 
stawia ogromne wymagania 
przed pracownikami tego 
działu. M iszą oni znać się, o 
ile nie lepiej, to w każdym ra
zie nie gorzej od innych na

technologii. Ich wskazówki 
wynikające z analiz muszą 
być kompetentne. Z drugiej 
strony, rola niejako doradców, 
nie zaś dyrygentów, wymaga 
by łączyli oni w sobie cechy 
pozornie trudne do pogodze
nia.

Zmienia się system kontro
li jakości. Ale nie tworzy się 
nowego pionu. Przeorganizo- 
wuje się już istniejący. „Jest 
to przekazywanie pałeczki. 
Rzecz dzieje się w ruchu. Bo 
huta przecież nie może stanąć” 
— mówi inż. Markiewicz. Do- 
daje, że do jego komórki prze
chodzą najlepsi inżynierowie, 
tacy, którzy sprawdzili się w 
pracy. Taka jest zresztą świa
towa tendencja, aby najlepsi 
specjaliści dozorowali pro
dukcję, nie zaś bezpośrednio 
w niej uczestniczyli.

Rozmawiamy w trójkę: inż. 
Markiewicz, Józek Zdradzisz 
i ja. Zdradzisz jest również 
pracownikiem TKJ. Zajmuje 
się między innymi młodzieżo
wymi brygadami dobrej ja
kości. Więc zahaczamy i o tę 
sprawę. Zgodni jesteśmy w o- 
cenie — te brygady rozwija
ją się dobrze. Efekty zarówno 
wychowawcze jak i ekonomi
czne ich pracy są bezdysku
syjne. Stanowią one również 
czynnik służący rozwiązywa
niu zagadnienia jakości. Tyle, 
że do tego samego problemu 
dochodzi się z drugiej strony. 
Jeśli zmiana zasad kontroli 
jakości to „zadziałanie odgór
ne”, tamto działanie jest od
dolne.

To jedna z najciekawszych 
inicjatyw produkcyjnych — 
mówi kierownik TKJ — ale 
trzeba ją uważnie pielęgno
wać. Bo tylko w tych wydzia
łach, gdzie jakość jest przy
słowiowym oczkiem w głowie, 
tam można być spokojnym o 
ich pracę. Ale niestety, jakość 
produkcji to nie jedyny, cza
sem i nie najważniejszy kło
pot.

STANISŁAW 
NOWAKOWSKI

W plebiscycie na najlepszych sportowców
prowadzi Stanisław Dragan

sov!ą 1 AZS.
Dziś — w sobotę 1 Jutro w nie

dzielę, przeciwnikiem siatkarzy 
Hutnika będtfie warszawska Legia 
— lider tabeli. Każde wygrane 
spotkanie z tą drużyną — prak
tycznie zespołem kadry narodo

wej — ma ogromne znaczenie.

W dalszym ciągu nasz plebis
cyt sportowy wzbudza duże 
zainteresowanie Czytelni- i 

ków, a wyrazem tego są napływa
jące do redakcji kupony. Nierzad
ko," obok kuponów znajdujemy 
listy zawierające rozmaite u- 
wagi kibiców sportowych. Oto co 
ostatnio nam napisali:

Inż. HENRYK KOSCINSKI: „Ko
misji Sportu i Turystyki przy 
RZK i redakcji „Głosu Nowej 
Huty” naleią się słowa uznania 
za zorganizowanie plebiscytu na 
10 najlepszych sportowców huty. 
Ogłoszony plebiscyt ma szczególne 
znaczenie, przypada bowiem na 
okres Zó-lecia Nowej Huty I ZO-let- 
niej działalności sportowej KS 
Hutnik.

Nie przypadkowo zabieram głos, 
ale dlatego, Ze od 19S2 roku ucze
stniczyłem w działalności sporto
wej KS Stal, a później KS Hut
nik, pełniąc kolejno różne funk
cje społeczne. Ta wieloletnia mo
ja działalność sportowa w klubie 
hutniczym nakazuje ml spojrzeć 
w przeszłość, zanim przystąpię do 
typowania najlepszej dziesiątki 
śportowców-hutnlków. Moim zda
niem, wszyscy ci, którzy rozpo
częli działalność w klubie hutni
czym od Jego powstania, w 
całym tego słowa znaczeniu śą 
godnt uznania, bowiem nie wszy
scy dziś wiedzą, te pracowali oni 
i uprawiali działalność sportową 
w bardzo trudnych warunkach. 
Bez odpowiednich warsztatów 
pracy, bez urządzeń i bez sprzę
tu sportowego, bez środków ft-

nansowych. A Jednak uprawiali 
sport, uzyskiwali dobre wyniki, 
wyróżniali się w pracy społecz
nej i sportowej.

Dlatego uważam, ie sportowcy 
z okresu 20 lat nie mniej zasłu- 
gują na uznanie i podziękowanie 
niż aktualnie uprawiający sport. 

' Zasługują na wyróżnienie za go- 
, dną poswiącema pracą społeczną 

i działalność sportową. Spośród 
•• tych zasługujących na uwagę lu
dzi, ehciałhym wymienić i przy
pomnieć kilkunastu. Są to; pitka- 

‘ r-e — Baran, Mastek, Hymcoak, 
Kowalski, Mirek, Szydło, Kolesz- 
ko. Lekkoatleci — Szwed, Durlej, 
Mydlowtecka. Martlnek, Liawin, 
Mucha. Damian, Buczyński. Kost. 
Pięściarze — Dadok, Wasilewski,

■ Słabczyńskt, Zurakowski, Nako
neczny, Walczak. Siatkarze — 
Kurek, Kawula, Polańczyk. Pa
wlak. Wodniacy — Lana, Szwed, 
Ptaszynski. Tenis stołowy — Her- 
manowski, Zola, Gotan, Styczeń. 
Kolarze — Kalemba, Szybka, Gło
wacki.1 Kuciński. Koszykarze — 
Bieroń, Koilak, Hajto, Socha,

■ Czerski".
JOZEF CĘND: „Pisząc 'en skro

mny list chciałbym złożyć wszy
stkim pracownikom redakcji moc 
najserdeczniejszych Życzeń: duto 
sukcesów w pracy zawodowej jak 
i dużo radosnych i przyjemnych 
dni w nowym roku. Zasyłam ró
wnież najlepsze pozdrowienia 
wszystkim sportowcom klubu KS 
Hutnik, dużo osiągnięć i dobrych 
wyników w sporcie oraz, aby na
sze młode miasto jakim jest No-

Brak życzliwości, bezdusz
ność — jakże często spotyka- 

się z nimi przy załatwia- 
różnych spraw. W skle- 
w urzędach, czasem na- 
wśród towarzyszy pracy.

pic, 
wet 
Skutki? Niepotrzebna szarpa
nina, nerwowość. Niegrzeczna 
odpowiedź, incydent w tram
waju może nam zepsuć hu
mor na cały dzień. A można 
tego wszystkiego uniknąć pa
miętając tylko o przestrzega
niu jednej zasady: ja też mo
gę kiedyś znaleźć się w 
dobnej sytuacji i ludzka 
ezliwość, zrozumienie — 
dzie mi potrzebne. Kiedy in
terweniujemy w sprawach 
naszych Czytelników często 
okazuje się, że w ogóle nie ma 
sprawy, że wszystko można 
było załatwić. Tylko dlaczego 
dzieje się tak dopiero po re
dakcyjnym telefonie? Dlacze
go nic przedtem?

bę-

Czytelnika pozytywna. Jan Ko
nieczny otrzyma premię ekspor
tową za I półrocze 1966 roku — 
w bieżącym kwartale tego roku. 
O terminie zostanie przez wydział 
zawiadomiony pisemnie. Warto 
dodać, że aktualnie w hucie do
konuje się obliczeń, w Jakim sto
pniu w premii tej partycypować 
będą poszczególne wydziały. A 
więc termin wypłaty nie jest już 
tak odległy.

Jak się więc okazuje — wystar
czył jeden telefon!

Kiedy będq ciepłe napoje?
Inną sprawę poruszył w swym 

liście pracownik Stalowni Mar- 
tenowskiej Edmund Chmieliński. 
Oto fragment jego

„W pomieszczeniu 
liwce OZR miano 
stołówkę wydającą
1 zupę, miał być kiosk OZR czyn
ny całą dobę. ~ 
informacje z 
niem ,ale Jak 
ko obiecanki, 
miała ciepłej 
mleko jest, ale zimne .także her-

listu:
po starej sto- 
zorga nlzować 
ciepłe napoje

Załoga przyjęła te 
wielkim zadowole- 
do tej pory to tyl- 

Załoga jak nie 
zupy tak nie ma

do przewodni- 
Zakladowej P-50

□□□□□□□□□□□□□□□ajanDoommnmannnnnnDDnnnannnnnntracwrjrii. 
bata nie nadaje się do picia na 
nocnej zmianie — Jest zunełnle 
wystygła. Dlatego duża część za
łogi z mleka nie korzysta..."

Zwróciliśmy się 
czącego Rady
Bernarda Kowalika. Oto co nam 
powiedział: Istotnie, stan faktycz
ny Jest zgodny z listem. Powód? 
Żaden wykonawca rle chclał się 
tych prac podjąć. W-16 odmówi
ło, a budowniczowie nowej sto
łówki przeszli ze swym potencja
łem na budowę Walcowni Taśm. 
Dlatego prace w pomieszczeniu 
starej stołówki zaczęliśmy wy
konywać we własnym zakresie 
wydziału. Teraz powinny one ru
szyć szybciej (trzeba przeprowa
dzić wymianę instalacji, urządzić 
jak należy) gdyż specjaliści ze 
służby utrzymania ruchu mają w : 
związku z budową tandetna o dwa 
marteny mniej do obsługi, oędę ; 
mogli część czasu przeznaczyć na [ 
prace w stołówce, która 
na być gotowa z końcem

Trzeba się wlec uzbroić 
pliwość!

powin- 
lutego.

w cler-

I

wa Huta było częściej ukazywa
ne na szpaltach prasy krajowej. 
Życzą wszystkiego najlepszego w 
szczególności tym sportowcom 
Hutnika, którzy zwyciężą w ple
biscycie i będą wybrani przez sze
rokie grono kibiców. Chciałbym, 
aby nie spoczęli na laurach, ale 
ieby zawsze byli w czołówce, 
wśród najlepszych. Słowa te kie
ruję do takich sportowców jak: 
Słowakiewicz, Jędrzejewski. Dra
gan, Droidziok, Petek, Szymczyk, 
Jezierski, Kostro, Bednarski, Chru
ściel, Serafin, Płaszcwskl, Ratzko.

Im naleZą się słowa uznania za 
dobre wyniki. Dzięki nim sport 
nowohucki głośny jest w całym 
kraju. Zasłużyli na pochwalę i 
nagrodę, są dobrym przykładem 
dla naszej mlodzteiy.

WŁADYSŁAW PUDYSZ: „Bar
dzo dziękujemy wszystkim którzy 
postanowili zorganizować ten cen. 
ny plebiscyt w naszej dzielni
cy budząc duże zainteresowanie 
wśród kibiców 
kombinacie i 
stwierdzić, tak 
KS Hutnik ma 
ków. Spowodowały to zapewne 
kiepskie wyniki piłkarzy. Wierzę 
Jednak, że zawodnicy i kierow
nictwo klubu, a również nowy 
trener-koordynator dadzą z sie
bie wszystko, aby w 1970 roku 
krzywdzącą opinię naprawić. Ży
czę więc KS Hutnik: piłkarzom, 
bokserom i zawodnikom innych 
sekcji, dobrych wyników sporto
wych, a nam kibicom 
doścl, a mniej nerwów 
to do tej pory".

A teraz kilka uwag 
czasowym przebiegu 
Otćż mogę zdradzić „i«.je;wiivę , 
że w czołówce najpopularniej
szych, najczęściej typowanych w 
plebiscycie sportowcow-hutników, 
znajduje się pięściarz Stanisław 
Dragan. Otrzymał on najwięcej 
głosów naszych Czytelników i jak 
na razie Jest na pierwszym miej
scu. Nieco mniej głosów otrzymał 
świetny siatkarz Jerzy Szymczyk. 
Na dalszych pozycjach uplasowa
li się: pięściarze Luojan Słowakie
wicz i Władysław Jędrzejewski. 
Następnie — mistrz szachów Jerzy 
Kostro, piłkarz Zbigniew Plaszew- 
skL

Plebiscyt trwa i trwać będzie 
przez cały styczeń br. W następ
nym numerze raz jeszcze zamieści
my kupon. Warto podkreślić, że 
lista sportowców, na których Czy
telnicy oddają swe głosy, jest 
bardzo szeroka. Obok nazwisk, 
które wymieniliśmy — przykłado
wo — w „Glosie" pojawia się sze
reg dalszych. Np. piłkarza Zb. 
Drcżdzioka. szachisty R. Gąsicrow- 
skiego, siatkarza St. Stępkowicza, 
piłkarza Z. Barana, pięściarza Zb. 
Otingera i innych.

Prosimy o dalszy liczny udział 
w plebiscycie! ridl

sportowych w 
mieście. Muszą 

niestety jest, ie 
sporo przectwni-

więcej ra
jah to bu

o dotych- 
pleblscytu. 

.tajemnicę".

Premia eksportowa 
będzie wypłacona

Ten wstęp nie ma może spec
jalnego uzasadnienia w przypad
ku konkretnej sprawy naszego 
Czytelnika, choć w jakiś sposób 
z nią koresponduje. JAN KONIE
CZNY pracował w hucie przez 
piętnaście lat. Ostatnio był pra
cownikiem Walcowni Zimnej, 
konkretnie oddziału Ocynkownl, 
wykonując obowiązki starszego 
rozdzielczego produkcji do 16 
września 1968, a więc do momen
tu przejścia na rentę inwalidzką.

Walcownia Zimna otrzymała za 
rok 1968 premię eksportową.

„Kiedy do Rady Zakładowej 
1 do kierownictwa zwróciłem 
z prośbą, że w/w premia by 
się należała, oświadczono ml.
sprawę należy rozpatrzyć, a gdy
by nawet coś ml się należało, to 
Jest już za późno, gdyż pienią
dze

jak 
się 
mi 
że

zostały wypłacone a następne 
wiadomo czy będą. Wydaje 
się, że podejście do sprawy 
Jest właściwe. Czasy 
pracuję nie są znów

Wesoło bawiły się dzieci budowniczych huty na tradycyjnej im
prezie choinki noworocznej, zorganizowanej przez komisję d.s. ko
biet pracujących RZ PPR HiL w sali ZSZ Budowlanych w Bień- 
czycach. limpreza była bardzo dobrze przygotowana, a więc — 
mimo, że obejmowała ponad 3 tys. dzieci i było trochę ciasno — 
stanowiła dia ..maluchów” nielada atrakcję. Najwięcej radości wy
wołało oczywiście zjawienie się Dziadka Mroza ze słodyczami.

Na zdjęciu naszego fotoreportera Stanisława Gawlińskiego „mi
gawka" z tej udanej imprezy. Dzieci są zadowolone i rozbawione.

Ud)

nie 
nie 
gle, żeby nie pamiętać 
łem bez mała osiem lat 
dziale, a jeżeli pieniędzy już nie 
ma 1 przez pomyłkę zapomniano, 
że ml się coś należy, należałoby 
podejść do sprawy jakoś po ludz
ku. tym bardziej, że odszedłem 
na rentę Inwalidzką, która nie 
Jest zbyt duża”.

Tyle nasz Czytelnik. W spokoj
nym tonie Jest utrzymany Ust, 
choć przebija z niego zrozumlaiy 
żal. Tyle lat p-acy — a spotkał 
Sie przecież z brakiem życzliwo
ści. Jan Konieczny nie ma pre
tensji. że o nim zapomniane, aie 
— I tu ma rację, że nie podeszło 
się do jego sprawy życzliwie, po 
ludzku.

W tej sprawie zwróciliśmy się — 
po uprzednich Informacjach w 
Dziale Zatrudnienia — do kierow
nika wydziału — Inż. Jerczyńskie- 
go. Odpowiedź jest dla naszego

od kiedy 
tak
co sobi
na

odie

wy-

W setnq rocznicę urodzin Włodzimierza Lenina

0 czym mówią tezy KC KPZR ?

Leninem

ciągu tez 
o dziełach

Mam przed' sobą tezy 
Komitetu Centralnego 
Komunistycznej Partii 

Związku. Radzieckiego, ogło
szone w stulecie urodzin Wło
dzimierza Lenina. Jest w nich 
mowa o drodze rozwoju Kra
ju Rad, od czasu pracy i dzia
łalności Lenina, poprzez zwy
cięską Rewolucję Październi
kową, okres międzywojenny, 
II wojnę światową aż po czasy 
dzisiejsze.

W tezach znajdujemy wiele 
bardzo interesujących infor
macji i ocen drogi rozwojowej 
Związku Radzieckiego.

Zacytujmy:
„Rosja na początku wieku 

XX była węzłowym punktem 
sprzeczności światowego impe
rializmu. Cechowały ją wszy
stkie typowe sprzeczności spo
łeczno-gospodarcze ówczesne
go świata: między pracą a ka
pitałem, między rozwijającym 
się kapitalizmem a znaczny
mi _ przeżytkami feudalnj- 
pańszczyznianymi, między wy
soko rozwiniętymi dzielnicami 
przemysłowymi a zacofany
mi kresami".

Mam przs 
Komitetu

I dalej:
..Klasa robotnicza, będąc 

główną siłą rewolucyjną w 
społeczeństwie, skupiała do
koła siebie wszystkich wyzy
skiwanych. coraz szerzej roz
wijała walką z samowladzt- 
wem i burżuazją... Proletariat 
rosyjski od pierwszych kroków 
swej walki politycznej mógł 
się oprzeć na naukowej teorii 
ruchu wyzwoleńczego Marksa 
i Engelsa... Zasługa połącze
nia socjalizmu naukowego z 
masowym ruchem robotni
czym, rozwoju teorii marksi
stowskiej w nowych warun-

kach, skonkretyzowania jej w 
praktykę rewolucji socjalisty
cznej i budownictwa socjali
stycznego należy do partii 
bolszewików z 
czele’’.

W dalszym 
KPZR czytamy 
nina, stanowiących teoretycz
ną podbudowę przyszłych 
wielkich wydarzeń, jakie mia
ły nastąpić w Rosji. Mówią
cych o zadaniach i celach pro
letariatu, o ich sprzymierzeń
cach, o walce z przeciwnikami 
ideologicznymi. Dalej znajdu
jemy charakterystykę Rewo
lucji Październikowej:

„Wielka Październikowa Re
wolucja Socjalistyczna była 
pierwszym zwycięskim aktem 
światowej rewolucji socjali
stycznej. Zmieniła do gruntu 
kształt polityczny i społeczno- 
gospodarczy ogromnego pań
stwa, podniosła międzynaro
dowy ruch wyzwoleńczy na 
nowy, wyższy poziom, „wska
zała całemu światu — mówił 
Lenin — drogi do socjalizmu i 
pokazała burżuazji, że zbliża 
się kres jej panowania”. Roz
począł się nowy rozdział his
torii powszechnej".

Tezy KC KPZR są dosko
nałym, zwięzłym podręczni
kiem historii Związku Radzie
ckiego, 
zem 
wpływ 
dzieje 
państwa socjalistycznego.

W rozdziale pt. „Socjalizm 
wcieleniem idei leninizmu”, 
znajdujemy między innymi 
takie zdania:

„Rosyjska klasa robotnicza 
rozpoczynając rozwiązywanie 
twórczych zadań rewolucji

Lenin w dniach rewolucji. (Frag
ment obrazu.)

tej najnowszej a zara- 
mającej decydujący 
na dalsze losy, dalsze 
pierwszego w święcie

wkroczyła na nie zbadaną 
drogę, napotykając niewiary
godne trudności i przeszkody. 
Partia komunistyczna — ins’- 
piratorka i organizatorka nie
znanej dotychczas na taką 
skalę działalności twórczej — 
na każdym kroku musiala szu
kać odpowiedzi na kwestie, 
których nigdy nikt dotychczas 
nic rozwiązał. Nowe społe
czeństwo powstawało w kra
ju znajdującym się we wrogim 
okrążeniu kapitalistycznym. 
Lenin uprzedzał, że to okrą
żenie wywierając nacisk woj
skowy. polityczny, gospodar
czy i ideologiczny, nie zaprze
stanie prób restauracji kapi
talizmu lub co najmniej prób 
zahamowania rozwoju gospo
darki uspołecznionej, kształto
wania nowego układu życia, 
rozwoju świadomości socjali
stycznej”.

W roku 1924. w styczniu 
zmarł Włodzimierz I '”iłn. Jak 
potoczyły się losy państwa, w 
które wszczepił cn swoje idee? 
Wszyscy o tym wiedzą, ale 
szczegóły z pewnością nie 
wszystkim są znane. Czytamy 
o tym również w da’szvm 
ciągu tez KC KPZR. O tym już 
— za tydzień.

D. RYBARCZYK
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GIÓS
Droga do sukcesu
Ostatni rok był pomyślny dla ZMS w naszej dzielnicy, 

¿a jedno z największych swych osiągnięć jego działa
cze uważają poważny wzrost organizacji robotniczej. 

Ta młodzież stanowi obecnie ponad połowę członków orga
nizacji w Nowej Hucie.

Taki sukces jest nie tylko, a nawet nie przede wszystkim 
wynikiem zabiegów organizacyjnych. To efekt coraz lepszej 
pracy w tym środowisku. To dowód autorytetu.

WALENTY ĆWIK: „Naj
ważniejsze, to łączenie intere
sów ogólnych z osobistym, a- 
wansem..."

Rozmawiamy z Wałkiem 
Ćwikiem. wiceprzewodniczą
cym ZD ZMS d/s robotniczych, 
od dwu kadencji radnym DRN. 
Szukamy odpowiedzi — gdzie 
istota sukcesu?

Wałek zna dzielnicę, jak 
przysłowiową własną kieszeń. 
Ma przecież za sobą piętnaście 
lat pracy w ZZiPP Przedsię
biorstwa Budowy HiL. Prze
szedł tam stanowiska od naj
niższego do mistrza, na które 
ostatnio awansował 1 kieruje 
brygadami utrzymania ruchu 
w Wytwórni Płynnych Beto
nów. W ZMS też zaczynał od 
koła, przez wszystkie szczeble, 
aż do dzisiejszej funkcji. Więc 
zna problemy robotniczych or
ganizacji, jak mało kto.

Nasza organizacja jest coraz 
bardziej potrzebna młodzieży 
— mówi. Potrafimy coraz sku
teczniej rozwiązywać jej pro
blemy. Kiedy młodzi ludzie wi
dzą. że nasz głos coraz mocniej 
liczy się w kolektywach, na 
KSR-ach. kiedy wszystkie słu
szne sprawy załatwiamy, to i 
rośnie zaufanie.

Ten coraz mocniejszy głos 
organizacji, to wynik dobrej 
pracy. Minęły już czasy, kiedy 
ZMS występował do kierow
nictw zakładów tylko z ..kon
certem życzeń”. ZMS w nowo
huckich zakładach stał się dla 
administracji, dla kierownictw 
politycznych wypróbowanym 
w pracy partnerem. Gdy plan 
budowy Walcowni Taśm był 
zagrożony — zetemesowcy z 
PPBHiL i podwykonawczych 
przedsiębiorstw objęli nad bu
dową patronat. Zorganizowano 
czyn, do pracy stanęły mło
dzieżowe brygady. Realna po
moc w wykonaniu planu przy
sporzyła autorytetu zetemeso- 
wi.
□□□□noonrinnonnoaon

Turniej w Stalowej Woli
1« stycznia w Stalowej Woli 

rozegrany zostanie turniej stre
fowy, w którym udział wezmą: 
Chajdecki (Hutnik), Chrapisiński 
(Tramwaj), Wcisło (Wanda), Kij 
(Hutnik). Szatkowski (Wanda). 
Mazur (Wanda), Kazimierz Lenda 
(Hutnik). Najasek (Beskid Andry
chów), Koloda (W.-.nda) 1 Adam 
Lenda z Hutnika. Spośród zawod
ników okręgu krakowskiego 1 
rzeszowskiego sześciu najlepszych 
zakwalifikuje się do III turnieju 
ogólnopolskiego, który odbędzie 
się w Radomiu 14 i 15 lutego.

W nowej szatni-stare kłopoty
Zakład Remontów Hutniczych 

otrzyma! nową szatnię w pobliżu 
Wytwórni Płynnych Betonów. 
Szatnia jest nowoczesna, ale nie 
zaspokoiła niestety istniejących 
potrzeb. Jak mówi stare przysło
wie — „nie wyrzucaj starych bu
tów, dopóki nie kupisz nowych".

Jednak kierownictwo ZRH tak 
właśnie zrobiło. I.udziom poleco
no wprowadzić się do nowej sza
tni. Tu okazało się, że szafki na 
brudne ubrania są za ciasne, że 
nie sposób pomieścić w nich o- 
dzieży. Umywalek jest za mało, 
a więc gdy jeden się myje, to 
dziesięciu czeka. Nikogo to jakoś 
nie obchodzi, że robotnicy cho
dzą po betonie boso, bo nie po
myślano o położeniu drewnia
nych krat. W szatni jest zimno,

— Widzisz — mówi Ćwik — 
młodzież zdaje sobie sprawę z 
tego, że w ten sposób wyrażone 
poparcie dla organizacji przy
nosi obopólne korzyści. Dlate
go nie mamy trudności, gdy 
chcemy zorganizować czyny, 
gdy stawiamy naszych ludzi na 
najtrudniejsze odcinki.

To jest także wynikiem za
ufania. Zaufania stale rosną
cego. Bo ZMS w dzielnicy nie 
tylko wymaga od swych człon
ków. Potrafi też o nich dbać. 
Trzy zetemesowskie bloki wy
budowane ostatnio, to ponad 
sto młodych rodzin, których 
okres czekania na klucze do 
własnego mieszkania skrócił 
się znacznie. ZMS potrafi być 
konsekwentny, gdy chodzi o o- 
bronę słusznych praw młodzie
ży. W ZPT długi czas ciągnęła 
się sprawa odzieży ochronnej 
dla uczniów. Dopiero zdecydo
wana postawa organizacji przy
niosła pozytywne jej załatwie
nie.

Gdy umie się postawić spra
wę na KSR czy kolektywie, a 
potem konsekwentnie egze
kwuje się wykonanie uchwały, 
nie ma sprawy nie do załat
wienia — powie jeszcze Wałek.

Mój rozmówca podaje wiele 
przykładów na popar/e swej 
tezy. Nic dziwnego. Kil„a lat w 
pracy dzielnicowej instancji 
pozwoliły mu poznać „od pod
szewki” zakłady. Kierowana 
przez niego komisja d/s robot
niczych bieżąco pomaga zarzą
dom w pracy. On sam jest czę
stym gościem w wielu przed
siębiorstwach.

Walenty Ćwik, który w No-, 
wej Hucie zaczynał wówczas, 
gdy — jak sam mówi — waż
nym było tylko to, by ludzie 
pracowali jak najwięcej, bez 
względu na warunki, o które 
znacznie mniej troszczono się 
niż obecnie, ciągle podkreśla 
ogrom zaszłych przemian.

Inne były problemy. Jeśli 
swą pracę w samorządach ho
telowych, w których działał od 
1955 roku, kiedy to zamieszkał 
w pleszowskich barakach, za
czynał od zorganizowania sto
łu do ping-ponga, który był 
jedynym na kilka baraków, to 
dziś widzi sprawę nauki, roz
woju życia kulturalnego w ho
telach. Stworzono dobre wa
runki młodzieży w hotelach — 
mówi. Podjęto problem adap
tacji. Kto znał ten termin w 1 •- 
tach pięćdziesiątych? Ale sa
me warunki nie zmienią lu
dzi. Muszą być poparte jeszcze 
większą pracą wychowawczą.

Nowy czas — nowe zadania. 
Wiceprzewodniczący do spraw 
robotniczych ZD ZMS mówi: 
— „Po II i IV Plenum KC z ca
łą ostrością zarysował się pro
blem wdrażania nowej techni
ki. A w Hucie nie było dobrze 
z Turniejem Młodych Mistrzów 
Techniki. Postawiliśmy sobie 
za punkt honoru powołać we 
wszystkich zakładach komisje 
turniejowe”.

Nie idzie tylko o komisje, nie 
one są celem. Zetemesowcy w 
Nowej Hucie mają ambicje 
kilkunastokrotnie zwiększyć 
liczbę wniosków. Przyciągnąć 

co również należy do poważnych 
mankamentów nowego obiektu.

Nie wydaje się tutaj mleka, po 
które chodzimy aż 2 kilometry do 
starej szatni. Również sprzęt 
tam pozostał i na remonty do
starcza się go oczywiście z opóź
nieniem. W celu wymiany narzę
dzi, trzeba iść aż do ZMO.

A jak zaradzić temu, że nie ma 
gdzie suszyć mokrych ubrań, gdy 
przyjdzie się ze śniegu ezy desz
czu? W małej szafeczce trzeba 
przecież pomieścić wszystko, łą
cznie z torbą narzędziową.

Wierzę, że znajdzie się ktoś 
z ZRH, kto zainteresuje się ty
mi sprawami, ku zadowoleniu za
łogi.

S. BRZEZIŃSKI 

do ruchu racjonalizatorskiego 
setki młodych robotników.

Wałek mówi: — „Wiele za
kładów jakby z obawą traktu
je wynalazczość pracowniczą. 
Przyzwyczajeni do starych me
tod pracy niechętnie wydadzą 
jaki grosz na wdrożenie wnio
sku. Boją się ryzyka. Dlatego 
racjonalizatorzy czekają dłu
go. zanim ich myśl przeistoczy 
się w działające urządzenie. To 
zniechęca ludzi. Poza tym. za 
mała jest pomoc dla młodych 
robotników. Normalnym zja
wiskiem jest, że brak 
kształcenia nie pozwala 
czasem dopracować wniosku 
pod względem obliczeniowym, 
projektowym. Trzeba udzielić 
im pomocy. Z czasem opanują 
i te zagadnienia.

Mamy za sobą pierwszy e- 
tap pracy ■ - mówi mi na za
kończenie naszej rozmowy. 
Jest jeszcze wiele do zrobienia. 
Najważniejsze, 'o łączenie o- 
gólnych interesów z osobistym 
awansem każac-go młodego 
człowieka. Wykazanie młodym, 
że niema tu rozbieżności, a ak
tywność społeczna, to jedyna 
droga do osobistych sukcesów 
każdego z nas.

Walenty Ćwik, dzisiejszy 
mistrz i działacz młodzieżowy 
sam jest najlepszym przykła
dem słuszności tego stwierdze
nia. Jest zdowolony z tych 
piętnastu lat, które przepraco
wał w jednym zakładzie w 
czasie których skończył techni
kum. a równocześnie był zaw
sze aktywistą. Sukcesy zawo
dowe przychodziły razem ze 
społecznymi. Dzięki pracy.
STANISŁAW NOWAKOWSKI

KRONIK A ZMS
• Przez trzy dni w ubiegłym 

tygodniu aktyw ZMS z Zakładu 
Remontów Hutniczych HPR prze
bywał na szkoleniu organizacyj
nym w Rabce. Młodzież spotkała 
się z kolektywem zakładu. Szko
lenie zorganizowano dla nowe- 
wybranyeh aktywistów.
• Podobne szkolenie rozpoczęte
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JANUSZ TRZEBIATOWSKI

Kolorowego 
bogatych zbiorach srtukł 
i rzemiosła artyetyernego 
się nic przesadzona ani 
To* to prawdziwe mu- 

raaranżowane z przekor- 
humoru, dzięki

_ ruga styczniowa wystawa w 
/ ) Galerii „Rytm” (15—M bm.) 
L-A obejmuje malarstwo t cera
mikę Janusza Trzebiatowskiego. 
Obrazy (olej) są monotematyczne 
— przedstawiają różne warianty 
tego samego lasu, zaś prace cera
miczne to 2 tryptyki zatytułowa
na „Impresje hutnicze" i 1 pa. 
„Nowa Huta zimę”.

Jest to okazja do zawarcia bliż
szej znajomości z autorem obec
nej wystawy. Odwiedzam pań
stwo Trzebiatowskich w len mie
szkaniu na IX piętrze jednego z 
wieżowców Osiedla 
Fama o 
ludowej 
okazuje 
trochę.
zeum, 
nt/m poczuciem 
któremu pyzate aniołki, lampy 
naftowe, stare lichtarze i młynki 
do kawy — 
lecz ciepłe 
można żyć.

Gospodarz 
mówi o Wdrtośrt zabutkowei swo
jej kolekcji, w galerii świątków 
np. jedna madonnę ceni na rów
ni ze sławną Madonną z Krutto- 
tcej.

— w jaki sposób doszedł pan do 
tak dużego zbioru?

— To wynik mojej wieloletniej 
pasji srneracktej. Przeszukałem 
masę piwnie, strychów, lamusów 
starych probostw, podziemi wiej
skich kościółków l dzwonnic, pe
netruję na bieżąco sktadn‘ce zło
mu I tandety w całej Polsce. . 
Niektóre eksponaty odkupuję od 
Ich właścicieli.

Ze ścian i regałów spoglądają 
dowody rzeczowe na to. te pasj-i 
kolekcjonerska towarzyszyli mu 
takte w czasie wycieczek zagra
nicznych. Stara chińska laka, 
kaukaskie naeztmia cynowe — 
wiek XVI, wreszcie cale „Carskte

tworzą nieprzeciętne, 
wnętrze, w którym 

myśleć, pracować.
z nieukrywaną dumą

Od nowego roku zwiększył się zakres
działalności PKO

W związku z reformą ban
kową. która weszła w 
życie z dniem 1 stycznia 

br. Powszechna Kasa Oszczęd
ności rozszerzyła poważnie za
kres swych czynności i obec
nie będzie udzielać kredytów:

• na zakupy ratalne arty
kułów przemysłowych i na 
niektóre usługi w przedsiębior
stwach uspołecznionych, któ
rych do tej pory udzielał ORS,
• na indywidualne budow

nictwo mieszkaniowi oraz na 
kapitalne remonty lokali w 
małych domach mieszkalnych 
i domach jednorodzinnych, 
których dotychczas udzielał 
Bank Inwestycyjny.

W ten sposób PKO, która 
prowadzi już 23 min książe
czek oszczędnościowych i zgro. 
madziła ok. 90 mld złotych 
wkładów pieniężnych ludności, 
świadczyć będzie jednocześnie 
najbardziej powszechną dzia
łalność kredytową.’PKO staje

OGŁOSZENIA DROBNE
Józef RADON — pracownik W-3 

zgubił legitymację Związku Za
wodowego Hutników.

SETER irlandzki, rudy zaginął 
w. dniu ś stycznia br. około go-lz. 
U. w pobliżu Teatru Ludowego. 
Wabi się Dingo. Dla znalazcy wy
sokie wynagrodzenie. Prosimy od
prowadzić pod adresem: Nowa Hu
ta, os. Urocze 1 m. 37, tel. 454-15.

się 1$ bm. w Zawoi. Bierze w 
rlm udział aktyw dzielnicowy. 
Poza teoretycznymi wykładami u- 
czestniey tego seminarium spot
kają się z władzami polityczny
mi i administracyjnymi dzielnicy.
• Poważny Jest udział ZMS w 

organizowania Olimpiady Kultu
ralnej HiL. M. in. w Aglomerow
niach zetemesowcy byli organiza
torami tamieju między P-3I i 
P-32, który odbył się w Ognisku 
Młodych ZMS.

Wrota” (główna część tkonostasn; 
Z cerkwi... Nie sposób byłoby wy
liczać więcej. Trzeba zobaczyć. W 
pracowni, oddzielonej z^elon^ 
ścianą pnących roślin od reszty 
mieszkania znajduje się imponu
jący zbiór własnej twórczości 
medalierskiej. W cl^gu J2 lat za
projektował i creaU^owyil ok. 130 
odznek i medali. t wy
różnienia na ogólnopolskich wj,- 
stawach medaliersttDa. Obecnie 
w Toollmcji znajduje się jego 
projekt medalu na XX-lccle No
wej Huty i medal z okazji 1M ro
cznicy urodzin IsCnina, zamówio
ny przez HiL. Dla dopełnienia o- 
brązu zainteresowań twórczych 
Trzebiatowskiego należy wymie
nić plakat i architekturę wnętrz, 
w której to dziedzinie osiągnął 
już przeszło 40 realizacji.

— Kim Pan się czyje zcłaiclwie, 
przy tak szerokim wachlarzu u- 
prawianych form twórczych?

Pejzażystą. Jestem nim nawet 
w moim medalierstwie. To tylko 
sprawa daleko posuniętego u- 
ogólntenla i skrótu. W takiej np. 
mojej Górskiej Odznace Turysty
cznej — jest pejzaż, tyle te do
prowadzony prawie do graficzne
go znaku... U

Z Nowq Hutą i kombinatem 
związany już bardzo dawno. Je
go autorstwa są wnętrza Klubów, 
świetlic i biluiotek w Domu Kul
tury HiL i 10 dzielnicy, współ
pracując z ZDK jako plastyk-pro- 
jektant, jest twórcą prawie wszy
stkich plakatów i druków artys
tycznych, 
rządżanla 
przy tej 
drugi 
środowiskowego 
plastyków Nowej

Nowohucki rok 
towskiego jest tak intensywny, że 
na malowanie w plenerze brak 
zupełnie miejsca. Trzeba dopiero 
lata i wyjazdu do rodzinnych 
Chojnic, otoczonych wspaniałymi 
lasami szpilkowymi — by dać u- 
pust psychicznej potrzebie kon
taktu z naturą i wyrazić to w o- 
brazach. I tu, wydaje mi się, uja
wnia się dopiero ta część czło
wieka, której nowoczern*», zdys
cyplinowane życie w mieście nig
dy nio odsłania: jago miękkość 
poddająca się naturalnym fascy
nacjom przyrody, refleksja poe
tycka, ale też jednocześnie jak 
gdyby zaciekłość poznawera, z 
którą poprzez kolejne odmiany 
tego samego tematu próbuje do
trzeć do istoty rzeczy, jej treści 
wewnętrznej t zamknać w okreś
lonej formie obrazu syntezę tego 
„coś", co jest lasem, drzewem...

JADWIGA DUSZANOWICZ 

I

Prowadzi Poradnię U- 
Wnętrz M?” szkolnych 
placówce. Jut po raz 

sprawuje rolę komisarza 
cyklu wysta w 
Huty.
pracy Trzebla-

się więc obecnie bankiem za
równo tej części ludności, któ
ra dokonuje zakupów, czy in
westycji za zgromadzone u- 
przednio oszczędności, jak i 
tej, której własne środki fi
nansowe na razie nie wystar
czają na zrealizowanie zamie
rzeń i Dragnie dokonać zaku
pów, czy inwestycji przy po
mocy kredytu.

Warunki uzyskania kredytu 
stosowane dotychczas przez 
ORS i Bank Inwestycyjny nie 
□□□ODUłJUUlJLiUlJb.«

Śladem listu Czytelnika

0 suchy dach nad głową
Sygnałem dla redakcji a zarazem przyczyną rozmowy prze

prowadzonej w Dzielnicowym Zarządzie Budynków Miesz
kalnych z z-cą dyrektora d.s. ekonomicznych Januszem Po
dobińskim i kierownikiem działu technicznego inż. Tadeu
szem Zielińskim — stał się list naszego Czytelnika. Autor in
formował, że pierwszy śnieg stał się powodem zalania wie
lu mieszkań wodą, szczególnie na osiedlach Kolorowym, Sło
necznym i Szkolnym.

Jakie były tego powody? Jak przedstawia się obecnie sy
tuacja, jakie przedsięwzięto środki — eto pytania, które za
daliśmy naszym rozmówcom.

Trzeba więc zacząć od początku, 
czyli od pierwszych dni grudnia. 
8 i ł grudnia przy temperaturze 
—2 st. C, spad! pierwszy śnieg. 
Opady były tak duże, że na da
chach zgromadziło się w ciągu 
tych dwu dni 40—50 cm śniegu. 
Temperatura wzrosła. Dopiero w 
nocy z 5 na 10 przyszedł mróz. 
Woda zamarzając rozsadziła ryn
ny, rury spustowe. Woda znala
zła sobie ujście — poprzez dachy, 
powodując w mieszkaniach zac e- 
ki. Zanotowano ich 373 i to wła
śnie w pierwszej połowie grudria. 
Z tych 373 zacieków 748 powstało 
w tych domach, które są pokryte 
płaskimi dachami, a więc w now
szych osiedlach Nowej Huty. Na 
35 zgłoszeń z rejonu Skarpy, Wan
dy, Willowego i Bulwarowej, »0 
dotyczyło nowych budynków od
danych przed pół rokiem do u- 
żytku — przy ul. Bulwarowej. A 
więc zupełnie nowych, gdzie o po
trzebie remontu czy konserwacji 
dachu nie było nawet mowy. W 
hucie większość dorróje pokryta^ 
jest dachami płaskimi o mirlm: I- 
nym albo nawet żadnym kącie 
spadu.

Do akcji odśnieżania przystąpiło 
natychmiast 30» pracowników 
DZBM — dekarzy i konserwato
rów, którzy im pomagali (praca 
na wysokości wymaga bowiem 
specjalnych uprawnień).

Dlajego też zsypywać śniegu nie 
mogli dozorcy. Ekipy trafiały 
przede wszystkim tam, gdzie były 
zacieki. Pracowały przez cały o- 
kres widoczności — od łwitu do 
zmroku. Na ten cel poszło bardzo 
wiele z nadliczbowych godzin.

Zacieki wystąpiły szczególnie 
na tzw. stropodachach a wiec tam 
gdzie nie ma poddaszy, gdzie dach 
graniczy bezpośrednio z mieszka
niem. Wynika to z dużej różnicy 
temperatur pomiędzy mieszkania
mi a powietrzem.

Powie ktoś — można było tego 
wszystkiego unikrać, gdyby zsy
pywano śnieg z dachu od razu, nie 
czekając aż go tvie naroinie. 
Ale i to nie jest takie proste. 
Każde odśnieżanie dachu powo
duje bowiem potencjalną możli
wość uszkodzenia. Zamarznięta 
papa jest szczególnie krucha. 
Wystarczy mocnielsza- krok, że
by pękła. Powie ktoś — można

Z kroniki wypadków 
• Tadeusz Jaśkowi-c lat 25, za

mieszkały w Nowej Hucie Os. 
Willowe 11/5 uległ ciężkiemu po
parzeniu wrzątkiem twarzy, szyji 
i klatki piersiowej.
• Teresa Cebula lat 21 zam. 

Centrum „D” 1/25 została wy
pchnięta z tramwaju i złamała 
rękę.
• Potrącony przez samochód 

Jakub Fryc zamieszkały w Bra
nicach — doznał wstrząsu mózgu 
oraz ran głowy i klatki piersio
wej.
• 2»-letni A. Sz. zam. w Rze- 

szotarach będąc w stanie nietrzeź
wym zo'tal potrącony przez tram
waj. Skutek: złamanie obojczy
ka.
• Joanna Ciepiela lat 21, zam. 

w Czyżynach przechodząc w dniu 
11 bm. ohok b. lotniska została 
napadniętą przez nieznanego o- 
sobnika i w dotkliwy sposób po
bita.
• Stanisław Brzegowy zam. w 

os. Złota Jesień bl. 7 pobity w 
czasie pracy (KP7.S Nowa Huta) 
— doznał pęknięcia czaszki i ko
ści rosowęj.

O 14-letni Zdzisław Krzyścioch 
zam. w Centrum ,.D" 1'81 upadl 
na oblodzonej ścieżce przed szko
łą i złamał rękę.
• S-:etnia Dorota Stróżyk upad- . 

ta na lodowisku, łamiąc rękę.

ulegają zmianie. Dużym udo
godnieniem natomiast będzie 
możliwość załatwienia wszyst
kich spraw finansowych w je
dnej instytucji. PKO posiada 
już obecnie ok. 14 tys. wła
snych oddziałów, eksnozytur i 
ajencji w zakładach pracy, któ
re przyjmują wpłaty, dokonu
ją wypłat oraz przeprowadza
ją rozliczenia pieniężne z ty
tułu świadczeń o charakterze 
powszechnym.

Od 1 stycznia br. oddziały i 
ekspozytury PKO otrzymują 
stopniowo upoważnienie rów
nież do udzielania kredytów, 
co znacznie przyspieszy i uła
twi klientom PKO uzyskanie 
w razie potrzeby pomocy fi
nansowej. 0d)

■. i.-kji n iiJUuLjaDDanaooo 

było od razu uszkodzenia dachu 
naprawiać. Niestety — dach moż
na naprawiać wtedy, gdy jest su. 
chy. Inaczej papa nie przyklei aię 
szczelnie.

Według przepisów pokrycie da
chowe papą powinno wystarczyć 
na 12—15 lat. W Nowej Hucie ten 
cykl jest znacznie krótszy. Stąd 
też w IMS roku 25 tys. m kw. da
chów wymieciono na nowe. Ty
leż zaplanowano na rok bieżący, 
nie licząc napr-.w i konserwacji. 
Dwa razy w ciągu roku przv o- 
kazji przeglądu budynków doko
nuje się dokl-drego przeglądu da
chów. Na rZBM skrupiają się 
jedo3k i biedy budowlanych. Wy- 
starezr niewłaściwie wykonam e- 
lewaeja — nierówność tynku, o- 
szczednościowo wykonany tynk — 
jedrowarstwowo. nie wypełnione 
szczeli-y pomiędzy pref-bryksta- 
mi — i już powstaja zacieki. Wy
starczy, że na mokra jesz-ze sry- 
lewkę be'orowa ulo-y się war
stwę papy, nie przyklei się ona 
szczel-ie, powstąj- wybrzuszenia, 
w których następnie gromadzi wę 
woda.

Powodów zacieków jest wice 
w iele. Trudno, żeby znali je loka
torzy. Toteż zrozumi-łe jest zde
nerwowanie i autora listu i nndo- 
brych mu towarzyszy niedoli. Na 
foeieszenie ich można tylko do
dać, że pocra.wszs- od marea 
DZBM zoranie wysyłać w teren 
najpierw komisje, które ust-lą 
szkodę spowodowane zaciekami, 
a następnie brygady remontowe, 
które odmalują mieszkania. Dla
tego dopiero z wiosną, że kto wie 
jak je-zcze potoery sic zima. Przy 
dużych wahaniach temperatury, 
przy równocześnie dużych opa
dach śniegu — historia może się 
powtórzyć.

Na zakończenie — akcent humo
rystyczny: w budynku DZBM, w 
którym dach był naprawiany w 
ab. roku — także powstały sarie- 
lti. I to w dyrektorskich gabine
tach: Nie jest to wprawdzie żad
ne pocieszenie. Może nim być 
tylko stwierdzenie n.aszveh roz
mówców, że już w n- ’bliższych 
dniach DZBM rozpaczą ie przyro- 
towanie harmo-oęramn osuwa
nia skutków zacieków, a wi»e na
praw dachów i matowania miesz
kań. BR

W czasie ostatnich roztopów, na 
oblodzonych (łrogach i chodni
kach zdarzyła się duża ilość wy
padków złamania kończyn i cięż
kich obrażeń. Pogotowie Ratun
kowe w Nowej Hacie udzieliło 
pomocy w 532 przypadkach.

Inspekcja rachn drogowego *•- 
notowała następujące kraksy na 
nowohuckich drogach: w Plesze
wie zderzyły się samochody „tat
ra" z ciężarówką; przy Rondzie 
w Bieńczyeach, tramwaj najechał 
na „syrenę”; na ul. Katowickiej 
samochód MPO wpadł w poślizg 
i przewrócił się; przy ul. Dema- 
kowa samochód „żuk” zderzył się 
a autobusem PKS. W wy
padkach tycb nie zanotowano o- 
fiar w ludziach, a jedynie daże 
uszkodzenia pojazdów. (kp)
muwviwni'i'i'iuniwnniinnnw1"1''

Impreza noworoczna 
w Grębałowie

Miłą choinkę noworoczną zor
ganizowało dla dzieci os. Gręba- 
łów koło Lfei Kobiet tego osiedla 
wspólnie z całym aktywem, głó
wcie o-ganizacją ZMS i TGP. Na 
bogaty program złożyły się kon
kursy na najładniejszą piosenkę, 
wierszyk, taniec. Zwycięzcy O- 
trzymali nagrody; fundusze po
trzebne na ten cel przekazał Za
kład Mleczarski w Nowej Hucie. 
W imieniu zainteresowanych, 
dziękujemy!
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POGODA
Tegoroczny styczeń nie jest 

zupełnie podobny do ubiegłe
go. Rok temu zima, która się roz

poczęła również' w ostatnich 
drlach listopada, trwała bez przer
wy, bez poważniejszych okresów 
odwilżowych, do ' połowy marca. 
Obecnie, po na ogól mroźnym, u- 
stabilizowanym grudniu, styczeń 
ma pogodę zmienną, to mroźną, 
to ciepłą. Zmienność ta Jest naj
większa na południu Polski, a 
przyczyniają się do niej częste 
wiatry halne, które. Jak wiado
mo, powodują po północnej stro
nie łańcucha gór duży wzrost tem
peratury. Jakie są widoki na nal- 
bliższą przyszłość? Wydaje się, że 
po kilku dniach zdecydowanej od
wilży przyjdzie znowu ochłodze
nie,.niezbyt wielkie, niemniej tem
peratura powinna spaść poniżej 
0 stopni. Zachmurzenie bedzie na
dal duże, miejscami opady desz
czu. później deszczu ze śniegiem 
i śniegu. PROMYK

Karnawał dla najmłodszych

Przyjemną imprezę dla dzieci i młodzieży ze szkół nr S6 
i 87 zorganizowało ostatnio koło Ligi Kobiet w os. Uroczym. 
Karnawałowy bal maskowy w Klubie „Ewa", jaki odbył 
się w iib. niedzielę, zgromadził dziesiątki najmłodszych, był 
okazją do zaprezentowania ciekawych strojów, do przyjem
nej i beztroskiej zabawy.

W czasie imprezy zorganizowano konkurs na piosenkę, 
wierszyk, jak również na najładniejszy kostium. W tej o- 
statniej „konkurencji" zwyciężyły kostiumy pn. „Winnetou" 
oraz ,.Zimowa noc gwiaździsta”. Bal był pełen,atrakcji i nie
spodzianek. (bg) F°‘. LESZEK MACHNICA

DLA DZIECI
W nowohuckich szkołach or

ganizowane śą w dalszym i~ciś- 
gu .¡ijipręga. cłpj^pwe ¿naj
młodszych. Dzieci bawią się 
wesoło przy choince, bogate są 
programy artystyczne tych im
prez. .»

Inną atrakcją były kuligi. O- 
statnio przyjemną tego rodza
ju imprezę urządziło koło TPD 
oraz komitet osiedlowy os. 
„XX-leeia PRL’\

5622 PUNKTÓW 
ŚWIETLNYCH

Zgodnie z danymi statysty
cznymi Newa Huta liczy obec
nie- 5622 punktów świetlnych, 
zarówno w osiedlach miej
skich, jsnc i wiejskich.

OŚWIATA DLA DOROSŁYCH
Jak informuje Wydział O- 

światy. ten odcinek działalnoś
ci obejmuje dwie szkoły pod
stawowe dla do-osłych (22 od
działy) oraz 36 kursów z za
kresu szkoły 'podstawowej, or
ganizowanych głównie w za
kładach pracy.

Posiadamy również Liceum

Interesującą wystawę naj
ładniejszych szopek kra
kowskich, nagrodzonych w 

1969 r. oglądać można obec
nie w Salonie „Młodych" w 
Ognisku Młodych ZDK HiL. 
Wystawa czynna będzie do 
2 lutego, zachęcamy do obej
rzenia codziennie w godzi
nach od 11 do 20, w niedzie
le od godziny 10.

*
Szereg atrakcyjnych i cieka

wych imprez i spotkań organizo
wanych jest obecnie w Młodzie
żowym Domu Kultury im. J. Kor
czaka. Wymienić tu należy m. in. 
film pt. „Lenin w Polsce", wie
czornicę z okazji 25 rocznicy wy
zwolenia Warszawy i Krakowa. 
Zespól świetlicowy przy czytelni 
zaprezentuje kilkakrotnie, dla 
najmłodszych bywalców, barwne 
widowisko pt. „Baśń o szlachet
nym Gotfrydzie”.

W tym miesiącu urządzonych tu 
zostanie kilka ciekawych ekspo-

•-w-z#

KRÓTKO
Ogólnokształcące dla Doro
słych, liczące 18 oddziałów.

REMONTY SZKÓŁ 
I PRZEDSZKOLI

W bieżącym roku, w dziel
nicy przeprowadzone zostaną 
kapitalne remonty 3 szkół oraz 
2 przedszkoli. Łącznie wydat
kowanych zostanie na ten cel 
2.500 tys. zł, czyli o 100 proc, 
więcej, niż w roku ubiegłym.

Remonty przeprowadzi się w 
XI Liceum Ogólnokształcącym, 
szkole podstawowej nr 74 w 
Branicach, nr 87 w os. Teatral
nym. Planuje się także remont 
przedszkoli nr 68 w os. Gó
rali i nr 112 na Wzgórzach 
Krzesławickich.

JESZCZE O ELEWACJI
Stopniowo usuwane są zale

głości w zakresie elewacji blo
ków na terenie Nowej Huty. 
Jeszcze 48 budynków domaga

NOTATNIK 
KULTURALNY 
zycji. Imprezy 1 spotkanie orga
nizowane są także w filiach MDK, 
na Wzgórzach Krzesławickich i w 
os. Willowym.

*

Dużym zainteresowaniem 
cieszy się placówka kultural
na Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Hutnik” w os. Kazimierzow
skim 30. Odbywają się tu im
prezy artystyczne, spotkania, 
koncerty. Dziś, o godz. 19 pla
nowana jest wieczornica z o- 
kazji rocznicy wyzwolenia 
Krakowa, w . czasie której 
przewiduje się bogaty prog
ram artystyczny.

Klub dysponuje również te
lewizorem. Jest chętnie od
wiedzany przez mieszkańców 
Bieńczyc, zarówno dorosłych, 
jak i tych najmłodszych.

*
Kolejna (szósta) Olimpiada Kul

turalna, masowa impreza dla 
pracowników budowlanych prze
biega w tym roku pod ha
słem 10» rocznicy urodzin W. I. 
Lenina oraz 20-lecia kombinatu. 
Dużym powodzeniem eieszą się 
takie konkursy, jak oświatowy, 
pod hasłem ,,Lenin — Rewolucja 
— Polska”, konkurs na gazetkę 
ścienną, czytelniczy, fotograficz-

Jednym 
zdaniem

W bieżącym roku planuje się 
uruchomienie 2 świetlic dzie
cięcych, w nowych szkołach 
podstawowych w os. Mistrze- 
jowice i Na Wzgórzach Krze- 
sławickich.

*
W ramach Wydziału Gospo

darki Komunalnej i Mieszka
niowej Prezydium DRN pla
nowany jest remont i uporząd-

*. zr. z/z. zrz. ąr/./zz-ir- z/z-«*• z»z.
się „nowej szaty”, są to bloki 
w os. Zielonym, Teatralnym, 
Uroczył i J

manę, za dwa lata nie będzie 
już w dzielnicy nieotynkowa- 
nych bloków...

LASEK MOGILSKI BEDZIE 
ZAGOSPODAROWANY

O konieczności uporzęd|<o- 
■wania Lasku- Mogilskiego; jed
nego z terenów rekreacyjnych 
dzielnicy wiele już dyskuto
wano, tego rodzaju postulaty 
wysuwali również mieszkańcy 
Nowej Huty na spotkaniach z 
radnymi.

Obecnie projekt ten staje «’ę 
coraz bardziej realny. Powo
łano Specjalny zespół do opra
cowania programu zagospoda
rowania : uporządkowania las
ku, przystosowania go do ce
lów rekreacyjnych. M. in. będą 
tu budowane liczne urządzenia 
turystyczno - sportowe, place 
zabaw dla najmłodszych. N-j- 
wyższy czas. abv zająć'się z 
sercem tą sprawą... " m 

ny, na upowszechnienie teatru, 
czy plastyki.

W ramach poszczególnych kon
kursów organizowane są wycie
czki, Wspólne zwiedzanie muzeów, 
wystaw, czy oglądanie sztuk tea
tralnych. Zainteresowanie duże, 
zwłaszcza w hotelach w Bieńozy- 
cach Nowych. Olimpiada, której 
organizatorami są Dom Kultury 
PPB HiL, Rada Społeczna ZDK i 
Zarząd Zakładowy zSlS trwać bę
dzie do maja bieżącego roku.

*
W styczniu w świetlicach 

hotelowych HiL Dom Kultu
ry HiL organizuje szereg cie
kawych spotkań i imprez. 
Wiele z nich ,to spotkania cy
kliczne, cieszące sie dużą frek
wencją i - zainteresbwaniem 
wśród mieszkańców hoteli. A 
oto niektóre tytuły spotkań: 
„Dlaczego kocham swój za
wód”, „Rozmowy o polityce”, 
„Jak patrzeć na dzieło sztu
ki”, „Musimy być sędziami”, 
„Kultura współżycia”.

Nowością w bieżącym mie
siącu jest cykl pt. „Karnawa
łowe zwyczaje", cieszący się 
szczególnym zainteresowaniem. 
Ponadto w świetlicach odby
wają się spotkania z lekarza
mi, prokuratorami i przedsta
wicielami innych zawodów.

Jak w innych placówkach 
kulturalno-oświatowych ZDK, 
w hotelach pracowniczych 
HiL organizowane są spotka
nia z okazji 25 rocznicy wyz
wolenia Krakowa. m 

kowanie parku w Branicach 
oraz Parku Młodości.

*
W bieżącym sezonie letnim 

Wydział Oświaty projektuje 
zorganizowanie dla nowohuc
kich dzieci 2 kolonii letnich, 
z udziałem 450 najmłodszych 
oraz 14 obozów wędrownych 
dla 280 młodzieży.

bS

MODA

Sukienka do pracy, odpowied
nia dla każdę. wieku i figury. 
Jedynymi ozdobami są podwójne 
stębnowania stójki, karczku i fał
dy oraz szeroki ciemny pasek. 
Model jest zapinany z tylu na 
ekler.

CO W TYGODNIU?
KINA

ŚWIT od 17 do 19 bm. godz. 
15.30, 18.00 1 20.30 „Jarzębina czer
wona" produkcji polskiej, dozw. 
od lat H, od 20 do 27 bm. godz. 
15.45, 19.00 I 20.15 „Cztery damy 1 
as" produkcji francuskiej, dozw. 
od lat 18.

ŚWIT Mala Sala od 17 do 20 bm. 
godz. 15.00. 17.30 1 20.00 „Kobieta 
owad'* produkcji japońskiej, 
dozw. od lat 18, od 21 do 24 bm. 
godz. 15, 17.15 1 19.30 „Pełnia ży
cia" produkcji japońskiej, dozw. 
od lat 16.

ŚWIATOWID nieczynne (re
mont).

SFINKS od 15 do 18 bm. godz. 
16 1 19 „Anna Karenina" produk
cji radzieckiej, dozw. od lat 16, 
od 19 do 21 bm. „Znałem ją dob
rze", produkcji włoskiej, dozw’. 
od lat 18, od 22 do 25 bm. godz. 
16, 18 1 20 „Cl wspaniali mężczyź
ni” produkcji angielskiej, dozw. 
od lat 11.

TEATR LUDOWY
17 bm. godz. 18.00 „Król Jan” 

(przedstawienie zarezerwowane 
dla Oddz. ZBoWID), 18 bm. godz.
19.15 „Król Jan”, 19 bm. teatr nie
czynny, 20 bm. godz. 18.00 „Król 
i marchewka” (bajka), 21 bm. 
godz. 19.15 „Droga wiodła przez 
Narwik”. 22 bm. godz. 19.15 „Król 
i marchewka", (bajka), 23 bm. 
godz. 19.15 „Król Jan”.

ZDK HiL,
UL. MAJAKOWSKIEGO 2

17. I. godz. 18.30 — wieczór poe
zji J. Ozgi Michalskiego, prowa
dzi red. Roman Pyrczak, 19. I. 
godz. 18.30 — wieczór poezji Cy
priana K. Norwida, w wykonaniu 
Z. Zapaslewlcza, 20. I. godz. 18.30 
— wieczór autorski Tadeusza Sll- 
wlaka, prowadzi red. Roman J. 
Pyrczak, recytacje T. Malak, 22.
I. godz. 18.30 — Stanislaw Wys
piański „Śmierć Ofelll" — mono
dram, w wykonaniu Ireny Jun.

HALA WIDOWISKOWO- 
SPORTOWA HiL

18. I. godz. 18.30 — koncert Fil
harmonii Krakowskiej 1 zespołu 
„Anawa”.

SALA TEATRALNA 
BUDYNKU S

21. I. godz. 18.30,— „Wielki Tes
tament Franciszka Villon«’’ w wy
konaniu Wojciecha Siemiona 1 ze
społu muzycznego.
OGNISKO MŁODYCH ZDK HiL

18. I. godz. 18.30 — cykl: „Gar
niemy się do muzyki” — „Instru
menty dęte w orkiestrze- symfo
nicznej" prelekcja prof. Krystyny 
MalawskieJ oraz koncert w wyko- 
rta'M'u' stud'feHtdfy PWSM w’Wrak'i- 
wie. 20. I. godz. 18.30 — „Wyda
rzenia polityczne roku 1969” —
zgaduj-zgadula, prowadzi mgr A. 
Filipek, 22. I. godz. 18.30 — „w ro
cznicę wyzwolenia Krakowa" — 
„Kraków moje miasto” — Impre
za literacko-muzyczna, 23. I. godz. 
19 — sala kina „Sfinks** — dysku
syjny klub filmowy — projekcja 
filmu fabularnego, dyskusję pro
wadzi mgr M. Malatyńska. ,
OGNISKO DZIECIĘCE ZDK HiL

17. I. godz. 17.30 — prelekcja 
mgr M. Sawińskiego „Wodospady 
Krkl”, Ilustrowana kolorowymi 
przeźroczami, 21. I. godz. 17 — 
koncert laureatów konkursu re
cytatorskiego pt. „Nowa Huta" w 
poezji”.

DOM MŁODEGO HUTNIKA
20. I. godz. 18 — film „Sławka 

większa niż życie", 21. I. godz. 
18 — „Ruch robotniczy wobec wę
złowych problemów współczesno
ści” mówi mgr A. Lisowski, 21. I. 
godz. 18 — wieczorek u hutników 
(hotel nr 38), J3. I. godz. 18 — ,.W 
Górnej Austrii I Karyntli” — po
gadanka z przeźroczami, prowadzi 
mgr A. Sawiński.

KLUB W GRĘBAŁOWIE
22. I. godz. 18 — prelekcja J. O- 

palińskiego pt. „Edith Piaf — sło
wik Jeszcze nie tragiczny” kariera 
piosenkarska do roku i960.

PROGRAM TV 17 — 23 BM.
SOBOTA

9.55 Geografia: kl. VIII.- 10.45 
Wielka styczniowa. 11.25 „Przy
goda na Mariensztacie” film. 12.30 
Nauka o człowieku kl. VIII. 14.25 
TV Kurs rolniczy. 15.00 Radar.
15.30 Final turnieju koszykówki o 
puchar Warszawy. 17.00 Dziennik.
17.10 Dla dzieci: Geografia bajki. 
18.00 „Warszawskie świtanie" — 
program z okazji 25-lecia wyzwo
lenia Warszawy. 18.40 Pegaz. 19.20 
Dobranoc. 19.30 Monitor. 20.20 „Z 
wizytą u Was”. 21.30 Dziennik.
21.50 „Przygoda na Mariensztacie".

NIEDZIELA
9.00 Czterej pancerni i pies. — 

Klub pancernych. 10.10 Kurs rol
niczy. 10.55 Klub rodziców. 11.25 
Szlakami zabytków. 11.55 Dziennik.
12.10 Porównania. 13.15 Konkurs 
skoków narciarskich. 14.00 PKF.
14.15 Ćwierćwiecze zwycięstwa. 
15.25 Dla dzieci. 16.15 Przygody 
pana Michalà. 16.45 Turpiej wiedzy 
o Warszawie. 17.40 program roz
rywkowy. 18.30 Estrada literacka. 
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 
20.05 „Joe Makbet” film. 21.30 
Najpiękniejsza Jest muzyka pol
ska. 22.15 Magazyn sportowy.

PONIEDZIAŁEK
14.25 Politechnika. 16.40 Dzien

nik. 16.50 Zwierzyniec. 17.40 Echo 
stadionu. 18.00 Nad Odrą i Bałty
kiem. 18.25 Kronika. 18.45 Eureka. 
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 
20.05 Teatr TV: Henri Rousseau 
„Zemsta sieroty”. 21.05 Lektury 
współczesne. 21.20 Spotkanie z 
poezją. 21.45 Program publicysty
czny. 22.15 Dziennik.

WTOREK
8.15 „Letni deszcz” — film. 10.00 

Dla szkół: dla klas IV. 10.55 Język 
polski dla klas XI 1 III lic. 12.00 
Wybieramy zawód. 12.45 Przyspo
sobienie rolnicze. 14.25 Politechni
ka. 16.20 Kronika. 16.40 Dziennik.
16.50 Telewizyjny Ekran Młodych.
18.45 Wyspa bez ziemi — film. 19.00 
Wieczorne rozmowy. 19.20 Dobra
noc. 19.30 Dziennik. 20.05 .Letni 
deszcz” — film radź. 21.50 Kontak
ty. 22.20 Dziennik.

ŚRODA
9.00 „Ścigany”. 9.55 Fizyka dla 

klas VIII. 10.55 Chemia dla klas
VII. 14.25 Politechnika. 16.20 Uli
ca. którą przyszła wolność. 16.40 
Dziennik. 16.50 „O Jasiu grajku 
i królowej Bonie". 17.20 Kronika. 
17.3Ś’Magazyn TTP. 17.45 Kiedy 
trzeba podjąć decyzję. 18.15 Film 
z periii„.Wyprawv. 18.40 Lenin w 
pamięci Polaków. 19.20 Dobranoc.
19.30 Dziennik. 20.05 „Ścigany”.
20.55 Światowid. 21.25 PKF. 21.35 
Studio 63: W. Majakowski „Trzy
nasty apostoł”. 22.35 Dziennik.

CZWARTEK
8.15 Matematyka w szkole. 10.55 

Historia dla klas VI. 11.55 Historią 
dla kl. V. 12.45 Mechanizacja rol
nictwa. 14.25 Politechnika. 16.40 
Dziennik. 16.50 Ekran z bratkiem. ■ 
17.5.5 „Uczelnie 1 przemysł". 18.30 
Kronika. 18.45 Przegląd muzycz
ny. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 
20.05 Dialogi historyczne. 20.35 
„Świadek w mieście" film. 22.00 
Niefortunny skok „Gazeli". 22.30 
Dziennik.

PIĄTEK
10.00 „Gorzkie dno rzeki” film.

12.45 Zajęcia techniczne dla klas
VIII. 14.25 Politechnika. 15.on stu
dia dla pracujących. 16.40 Dzien
nik. 16.50 Dla młodych widzów.
17.50 Kronika. 13.03 Nie tylko dla 
pań. 13.25 Perspektywy techniki.
18.55 Gramy o telewizor — tele
turniej. 19.20 Dobranoc. 19.30 
Dziennik. 20.05 Przygody pana Mi
chała. 20.35 Lektury współczesne.
20.45 Teatr TV. 22 05 Styczniowe 
dni. 22.30 Dziennik.
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J ak oo roku w tym okresie, nowohucki „Orbis” otrzymu
je informacje o wycieczkach zagranicznych na rok bie
żący. Trudno wspomnieć o wszystkich możliwych wyjaz

dach. zarówno turystycznych, iak i wypoczynkowych, czy 
leczniczych, podajemy więc ważniejsze.

CZECHOSŁOWACJA
W okresie od lutego do listopa

da planowane są s-dniowe, kole
jowe wycieczki turystyczne do 
Pragi. W miesiącach od maja do 
listopada możra wyjechać na Ż2- 
dniowe wycieczki leczrlrze do 
miejscowości Karlove Vary. War
to wspomnieć, że jest to miejsco
wość kuracyjna o światowej «•»- 
wie, posiadająca 12 ciepłych źró
deł alkaiczno-solnych ,o tempe
raturze 45 do 75 stop. C. W uzdro
wisku tym leczy Sie choroby wą
troby, woreczka żółciowego, cho
roby żołądka i przewodu pokar
mowego, przemiany materii i in
ne.

NRD
Szereg atrakcyjnych wycieczek 

przewidzianych jest do Niemiec
kiej Republiki Demokratycznej. 
A wice m. in. Poczdam — Berlin 
(6 dni). Drezno — Lipsk — Wei
mar (6-dniowa), Mi.ii.we wycie
czki lurystycrr.c-krajoznawcze do 
trzech stolic P.erlin — Praga — 
Budapeszt, 7-dniowe wycieczki na 

Wiosenne i Jesienne Targi Lip
skie, Berlin — Poczdam — Wei
mar — Lipsk — Drezno — Berlin 
(3-dniowe wycieczki turystyczno- 
krajoznawcze), 8-dniowe wycieczki 
autokarowe Drezno — Lipsk, Dre
zno — Saalfeld — Weimar — Ęr- 
furt — Jena — Lipsk — 13-dniowe 
wycieczki turystyczno-pobytowe.

Program wyjazdów do NRD 
przewiduje także 12-dnlowe wy
cieczki wypoezynkowo-turystycz- 
ne do Oberhofu, 26-dniowe wy
cieczki lecznicze do Bad Elster 
czy Bad Brambach oraz 11-dniowe 
wycieczki wypoczynkowo-turys
tyczne do Blankenburga.

Ponadto planowane są trasy wy
cieczek z okazji 100 rocznicy u- 
rodzin W. 1. Lenina, jak 9-dnio- 
we wycieczki „Szlakiem Lenina” 
z trasą Warszawa — Berlin — 
Lipsk — Eiśenąch — Erfurt — Hal
le — Berlin — Warszawa oraz 13- 
dniowe, o zbliżonej trasie.

WĘGRY
Dział Zagranicznej Turystyki 

Wyjazdowej proponuje, jak co ro
ku, wycieczki do Węgierskiej Re
publiki Ludowej. W sezonie tu
rystycznym 1'70 przewidziane są 
wycieczki turystyczne do Buda
pesztu (6 dni, koleją) oraz wypn- 
czynkowe-krajoznawcźe do Bała- 
tonalmadi nad Balatonem (14 dniZ „ORBISEM“ W ŚWIAT...M

— koleją).
Do Budapesztu można się rów

nież wybrać 
dniowe wyrT 
turystyczne.

autokarem, na f- 
'ki krajoznawczo- 

- ciągu całego ro
ku ..Orbis” organizuje wycieczki
pociągiem dó Budapesztu, z boga
tym programem zwiedzania mia
sta.

BUŁGARIA
Do Bułgarii planowane są róż

norodne wycieczki, w miesiącach 
od maja do października .Są to 
18-dniowe wycieczki wypoczyn
kowe, w tym 14 dni pobytu w u- 
zdrowiskach: Złote Piaski, Druż
ba, Albena i Słoneczny Brzeg. 
Pociągiem. Do tych samych miej

scowości przewidziane są także 
wycieczki samolotowe (15 dni).

RUMUNIA
Wśród wyjazdów do Rumunii 

na uwagę za.slugują wycieczki: 
Bukareszt — Lwów (8 dni), Efo- 
ria Nord — 21-dnloWe wycieczki 
wypoczynkowe (samolotem), Efo- 

ria Sud — 16-dniowe wycieczki 
wypoczynkowe, pociągiem, Man- 
galia — Jupiter (16 dni, pocią
giem) oraz Mangalia — Venus.

JUGOSŁAWIA
Zainteresowanych wyjazdem do 

tego pięknego kraju informuje
my, że „Orbis” organizuje w tym 
roku szereg wycieczek, jak: 15- 
dniowp wycieczki wypoczynkowe 
do Sibcnik (samolotem), do Kas- 
tel Stafilic (15 dni, samolotem), 
Trogiru (15 dni, samolotem), 
miejscowości Podgora, koło Ma- 
karskiej, Vodice, Opaiiji, Herceg, 
Nowi, Now! Vinodolski i Suto- 
more.

.ZSRR
Najwięcej wycieczek organizu

je się do Związku Radzieckiego. 
M. in. 8-dniowe wycieczki do 
Moskwy (od marca do maja, po
ciągiem), do Lwowa i Kijowa (8 
dni), do Leningradu, 8-dniowe 
wycieczki Mińsk — Moskwa, 9- 
dniowe Donieck — Soczi — Piafi- 
gnrsk — Kijów — Lwów (wyjaz
dy w marcu, kwietniu i paździer
niku), Wilno — Leningrad (9 dni, 
od maja do września), Moskwa — 
Ryga — Leningrad (10 dni), nad 
Jezioro Bajkał, trasa: Warszawa
— Moskwa — Nowosybirsk — Ir
kuck — Brack — Moskwa — War
szawa, 10-dniówa Moskwa — Wol
gograd, Wilno — Ryga — Lenin
grad. Kijów — Krasnodar — Mo
skwa.

Również od maja do września 
przewidziane są 11-dniowe wy
cieczki — Wilno — Leningrad — 
Tallin — Psków oraz 11-dMo- 
we, pociągiem, samolotem i au
tokarem Moskwa — Ordtonikidze
— Tbilisi — Erywań — Kijów — 
Warszawa.

Planowane są tak>e trasy: 
Lwów — Odessa — Kiszyniów — 
Kijów, Kijów — Odessa — Jałta
— Kijów, Lwów — Kijów — Mo
skwa — Leningrad, Moskwa — 

Władimir — Suzdal — Nowgorod 
— Leningrad.

Można się wybrać na 14-dniową 
wycieczkę statkiem po Dnieprze, 
18-driową statkiem po Wołdze. 
Wśród wycieczek objazdowych 
wymienić należy wyjazd do Ba
tumi (od marca do października, 
20 dni), Azji Centralnej na 21- 
dniową lub 10 dniową.

Zaplanowano kilka tras jubile
uszowych wycieczek z okazji 100 
rocznicy urodzin Lenina pocią
giem do Moskwy (7 dni), samolo
tem do Leningradu (8 dni), Mos
kwa — Leningrad (10 dni) i Mos
kwa — Ulianowsk — Moskwa (7 
dni).

Od czerwca do października 
„Orbis” proponuje wycieczki wy- 
poczynkowo-pobytowe do Gagry, 
uzdrowiska na wy brzeżu Morza 
Czarnego, Jałty, Picurdy (w po
bliżu Soczi) oraz Soczi.

Wybór wycieczek -.TJranicz- 
nych w tym roku jest duży, 
a więc każdy, kto chce spędzić 
urlop poza krajem, znajdzie 
dla siebie coś ciekawego. Bliż
szych informacji udziela no
wohuckie biuro podróży „Or
bis". (bg)
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Janusza Trzebiatowskieg

Kwiaty wręcza autorowi mgr Anna Siatkowska.

Kolejną wystawą w ZDK H1L z 
II cyklu „Plastycy Nowej 
Huty” był wernisaż prac zna
nego nowohuckiego plastyka — 

Janusza Trzebiatowskiego (o jego 
twórczości piszemy na str. 6). U- 
dział w uroczystym otwarciu wy
stawy wzięli m. In.: kier. Wydz. 
Kultury RN m. Krakowa tow. 
mgr T. Starzec, sekretarz KD 
PZPR tow. J. Broniek, wiceprzew. 
Prez. DRN tow. L. Kmietowicz, 
kier. Wydz. Kultury Prez. DRN 
tow. mgr A. Siatkowska, sekre
tarz RZK tow. A. Dałkowski. Wy
stawę otworzył kierownik ZDK 
tow. mgr J. Zabicki. Już w pierw
szym dniu wystawę prac Janusza 
Trzebiatowskiego, wśród których 
przeważają pejzaże, obejrzało 
dziesiątki osób.

Wernisaż uświetniony został re
citalem piosenkarskim Stanisła
wa Florka. W jego wykonaniu 
•usłyszeliśmy piosenki z tekstami 
Z. Biegańskiego, J. Walawskiego 
i I. Kozielskiej. Muzykę skompo- 
nował St. Florek. Piosenki zosta
ły przyjęte rzęsistymi oklaskami

Janusz Trzebiatowski był mile zaskoczony tak licznym udziałem 
publiczności w otwarciu wystawy.

Tekst i zdjęcia J. BROŻEK

Dwa pejzaże z Borów Tucholskich — praca olejna J. Trzebiatow
skiego.

Śpiewa uzdolniony piosenkarz 
Stanis/aw Florek., Akompaniował 
mu Paweł BienWo'wrKi/na gifarze 
grał Jerzy Suchodolski, perkusja 

- ZbigBlew Balicki.

Nowości
beletrystyki

I

Kawa ba ta Yasunari — „Kraina 
śniegu” — Wznowiono powieść 
wybitnegn japońskiego pisarza, 
laureata Nagrody Nobla w 1968 
roku. Głównym tematem jest his
toria miłości, gejszy i młodego 
mieszkańca Tokio. Całość wyróż
nia się subtelnością 1 bardzo do
brym stylem pisarskim.

PIW, seria „Współczesna Proza 
Światowa", cena 1S zł.

Karol Bunsch — „Przełom" — 
Powieść historyczna z czasów Ło
kietka. Jest to Ostatni tom z cy
klu powieści historycznych.

Wyd. Literackie, cena 35 zł.
Richard Wright — „Syn swego 

kraju” — Zaliczana do literatury 
klasycznej, powieść wynitnego 
murzyńskiego pisarza, w której 
autor porusza problem murzyń
ski.

PIW, seria „Współczesna Proza 
Światowa", cena 35 zł.

Teodozja Sapińska-Monka — 
„Partyzanckie ballady” — Drugie 
wydanie wspomnień. Autorka (o- 
becnie dziennikarka „Trybuny 
Robotniczej"), w czasie wojny 
brała udział w akcjach sabotażo
wych przeciwko okupantowi. Po 
wojnie skończyła oficerską szkołę 
1 pracowała jako oficer WOP 
Śląsku.

Wyd. Śląsk, cena 18 zł.
Mieczysław Piszczkowski 

„Ignacy Krasicki” — Monografia 
ukazująca twórczość tego pisarza. 
Pozycja zawiera ciekawe ilustra
cje.

Wyd. Litrackie, cena 80 zł.
Józef Nyka — „w Gorcach” — 

Wydawnictwo 
cone jednemu z najpiękniejszych 
pasm górskich w Polsce.

Interpress, cena 60 zł.

na

albumowe poświe-

Kącik filatelistyetny

Laureaci Nagrody Nobla

Pocztą

10 grudnia ub. r. weszła do o- 
biegu kolejna doroczna seria zna
czków szwedzkich z portretami 
laureatów Nagrody Nobla. Pierw
sza emisja znaczków tej tematy
ki została wydana przez
Szwedzką w 60 rocznicą wręcze
nia pierwszej nagrody tj. w 1981 
r. i przedstawiła pierwszych lau
reatów; obecne wydanie to por
trety laureatów z 1909 roku. Są 
to: Wilhelm Oswald uczony nie
miecki nagrodzony za prace ba- 

z' chemii/ ‘ Emil' Teodor 
Kocher — prof. Uniwersytetu w 
Szwajcarii, hagiódzony za'prace

FRANCU-

CZTERY DAMY i AS 
REŻYSERIA:

PO1TRENAUD
PRODUKCJA:

SKO - HISZPAŃSKO - WŁO
SKA.

KINO: J,$WIT", 20—27 RM.
Komedia ta, barwna i sze

rokoekranowa, została zreali
zowana po wielkim sukcesie 
•.Tygrysów” Chabrola w 
szczytowym okresie mody na 
filmy o superagcntach. Re
żyser powierzył główną roię 
bohaterowi filmów Chabrola, 
Rogerowi Ilaninowi, nazywa
nemu „francuskim superagen- 
tem nr 1”. Har.in był zresztą 
autorem pomysłu scenariusza 
„Tygrysa”, a jego żona pro- 
ducentka Christine Gouze- 
Renal — film Chabrola fi
nansowała. Tym razem Roger 
Hanin miał także wiele do 
powiedzenia, m. in. dialogi pi
sano w myśl jego życzeń.

„Cztery damy i as”, to ko
media zrealizowana według 
sprawdzonych recept na kaso
wy film rozrywkowy. Pierw
sze skrzypce gra oczywiście 
Hanin. Reżyser każę mu ucze
stniczyć w najbardziej para
doksalnych sytuacjach, po
pisywać się nie tylko odwagą 
i sprawnością fizyczną, ale 
także swoistym wdziękiem i 
poczuciem humoru. Wielbicie
le Hanina twierdzą, że tylko 
on potrafi z takim wdziękiem 
trzymać w jednej ręce pisto

JACQUES

F

w dziedzinie chirurgii, fizjologii 
i patologii oraz Selma Lagerlof 
— pisarka szwedzka.

- 1

à

let. a w drugiej kwiatek. 
Tytułowe cztery damy grają: 
Sylva Knscina — popularna 
gwiazda jugosłowiańska, Do
minique Wilms — znana u 
nas jedynie z epizodycznej 
roli w filmie „Zatrzymać 
wóz”, Catherine Allcgret oraz 
Hiszpanka I.aura Walcnzuela.

ZAKUPILISMY

I

,.Wkrótce nadejdzie wiosna" 
— gruziński dramat obycza
jowy 
skiej. 
miasta w poszukiwaniu 
twiejszego życia; na wsi po- 
zostaje ojciec, który mimo 
trudów pragnie dokończyć ży
cia na ziemi swych przodków. 
Znakomity portret starego 
wieśniaka stworzył Sergo Za- 
kariadze („Ojciec żołnierza”).

„Most” — jugosłowiański 
dramat wojenny. Zbliża się 
koniec wojny; w górach połu
dniowej Jugosławii grupa par
tyzantów otrzymuje rozkaz 
wysadzenia w powietrze mo
stu, stanowiącego jedyną 
szansę odwrotu uciekających 
z Grecji niemieckich dywizji 
pancernych. Wśród partyzan
tów znajduje się człowiek 
podstawiony przez gestapo.

„Dziewicze źródło” — film 
Ingmara Bergmana, zakupio
ny dla dyskusyjnych klubów 
filmowych. Oparta na XIV- 
wiecznej legendzie historia 
gwałtu i zabójstwa kilkuna
stoletniej dziewczynki oraz 
zemsty jej ojca na gwałcicie
lach. Utrzymany w surowym 
stylu moralitet uzvskal nagro
dę FIPRESCI w Cannes (1960).

„Szarża lekkiej brygady” — 
barwny, 
film kostiumowy 
angielskiej. Przywódca 
„gniewnych” twórców 
skich Tony Richardson 
stawia epizod wojny 
skiej — legendarną 
brytyjskiej kawalerii 
syjskie armaty pod 
wą. Film demistyfikuje heroi
czną wersję wydarzeń, uka
zując tępotę dowódców i bez
myślne szafowanie życiem lu
dzkim. Wspaniałe walory wi
dowiskowe, doskonałe kreacje 
aktorskie.

dzie.ie rodziny chicn-
Młodzi emigrują do 

ła-

szerokoekranowy 
produkcji 

grupy 
angiel- 
przed- 
krym- 
szarżę 

na
Baiakła-

ro-

"(4r)

Rozrywki urny s'owe • Rozrywki umysłowe • Rozrywki umysłowe
w ostatnich dniach ukazał się 

na pólkach księgarskich a w 
ślad za tym w naszej Bibliotece 
od dawna oczekiwany drugi tom 
„Poradnika inżyaiera mechanika”. 
Druga część tego trzytomowego 
dzieła rzucaja.cego się w oczy 
swą lśniąca czerwono-czarną ob
wolutą poświęcony jest zagad
nieniom konstrukcyjnym, co wraz 
z zagadnieniami ogólnymi, będą
cymi przedmiotem tomu I, oraz 
z problemami technologicznymi, 
które omówione zostaną w tomie 
III — zapewnia podstawową ca
łość wiadomości niezbędnych w 
codziennej pracy inżynierów me
chaników. konstruktorów I służby 
utrzymania ruchu, w oma wlany u 
tomie zachowano bądź dotych
czas stosowany układ jednostek 
miar, bądź, tam gdzie przejście 
na nowy system może nas*ąpić 
szybciej, podano układ podwój
ny- tradycyjny i SI.

Drugi tom „Mechaniki ogól
nej” Jerzego I.eyki, wydany w 
1961 r. przez PWN, stanowi wraz 

SATYRA W PRASIE
Mamiąc wysokim żołdem. Stany Zjednoczone werbują żołnierzy 
Korei południowej i Taiwanu do brudnej wojny w Wietnamie.

Amerykański sposób przedłużenia wojny...
(„Prawda”)

z tomem poprzednim eałr:ść, w 
której materiał podzielony zo
stał w sposób następujący: tom 
I — Statyka i kinematyka, tom II 
— Dynamika. Książka przezna
czona zasadniczo dla studentów 
politechnicznych wydziałów me
chanicznych może się okazać 
również przydatna w pracy in
żynierów mechaników zatrudnio
nych w przemyśle.

Drugie zmienione wydanie ksią
żki W. Findeisena — Kierownika 
Katedry Automatyki i Telemecha
niki Politechniki Warszawskiej — 
pt. „Techrika regulacji automa
tycznej'’, Warszawa. 1969. PWN 
różni się ujęciem od większości 
wydanych dotychczas książek z 
dziedziny automatyki. Zawiera 
ona bowi-m poza teorią także o- 
pis projektowania i realizacji u- 
kładów regulacji automatycznej, 
a zatem pogranicze teorii i prak
tyki, co czyni ją przydatną dla 
inżynierów automatyków pracu
jących w przemyśle.

MGR B. WYSOCKA

KRZYŻÓWKA ROZETA

Poziomo: 7. paplanie, 8. burda, 
3. smaczne, ale 55 za 1 kg, 1!. 
król Judei, który zgładził własną 
żonę i syna, 13. miasto pow. w 
woj. koszalińskim, 14. płyną łzy, 
16. lekki budynek w ogrodzie, ii. 
dzielnica w pn. części Gdyni, 18. 
część spodni. 20. np. sejmowa, 
kodyfikacyjna, 22. mazurski poe
ta ludowy (1858 -1940). 25. uczta — 
pijatyka. 26. gromada, tłum, 
chmara. 29. oszklona szafa na 
porcelanę, kryształy. 30. miasto w 
pow. zawierciańskim. Prawa 
miejskie utraciło w 1870 i odzy
skało w 1962 r„ 31. płata figle 
drukarzom.

Pionowo: 1. zestawienie cech
analogicznych w rfeczach po
równywanych, 2. kwiat, który 

1 »pani posadziła na grobie pana, 
3. człowiek kłótliwy, wywołują
cy awantury, 4. jaszczurka bez
noga o ciele wydłużonym wężo

wato. 5. milicyjna guma, 6. au
tor Monachomachil, 10. wielo- 
żeństwo, II. pisarz — piewca mo
rza. 14. zostaje po ścięciu drze
wa, 15. nazwa jednego z hataiio- 
nów Szarych Szeregów uczestni
czących w powstaniu warszaw
skim w 1944 r„ 19. spec od ka
pusty. pomidorów itp. 21. w kla
sztorze nazywana jest refekta
rzem, 23. występowanie u ludzi, 
zwierząt, roślin cech właściwych 
ich dalekim przedkom, 24. jed
na z czterech na wozie, służy też 
za narzę.-iżic w bójkach, 27. rze
ka w ZSRR i Rumunii, lewy 
dopływ Dunaju, 28. część czoła.

Rozwiązania prosimy kierować 
na adres redakcji do dnia 23 sty
cznia br. Wśród czytelników, któ
rzy nadeślą prawidłowe rozwiąza
nia, redakcja rozlosuje nagrody — 
boi.y książkowe.

Prswoskrętnie: 
1. popularna śpie
waczka estrado
wa, 3. widmo, 
złudzenie, 5, do
wód ubezpiecze
nia, 7. krzew o 
owocach do któ
rych porównuje 
się piękne dziew
częta, 9. biała 
broń, 11. nie zaw
sze na oleju, *.3. 
niszczyciel, bar
barzyńca. 15. jaż- 
wiec, 17. ciemne, 
mocnę piwo.

Lewoskrętnie:
2. zwycięzca lub 
populrmy dąb, 4.
pośrednik, 6. spec od maszyn, 
mechanik, 8. zastaw, kaucja tnp. 
przy przetargu), 10. zginął przez 
nią Samson. 12. epopeja Homera 
o wojnie trojańskiej. 14. kwiat 
albo zakochany w sobie młodzie

BONY KSIĄŻKOWE ZA ROZWIĄ
ZANIE ZA DAR Z NR 1 WYLO

SOWALI:
1. Franciszek Mowo — Kraków, 

ul. Łokietka 192 m. 4; 2. Danuta 
Baniak — Nowa Huta, os. Cen
trum B, bl. 7 m. 71; 3. Władysław 
Jaśko — Nowa Huta, os. Centrum 
C, bl. 8 m. 37; 4. Zbigniew Le
śniak — Nowa Huta, ul. Armii 
Radzieckiej 17 m. 30; 5. Anna Mi- 
kuszewska — Kraków, ul. Kazi
mierza Wielkiego 34 m. 5.

Uwaga: bony wysyłamy pocztą.
ROZWIĄZANIA Z NR 2

KRZYŻÓWKA
Poziomo: 4. uwłaszczenie, 7.

politura, 8. kajdany. 12. Halka, 15. 
lustro. 16. Wagram, 17. gratka,
18. magistrat, 19. pierścień, 21. 
intruz, 24. cerata, 25. świeca. 26. 
wasąg, 28. rewolta, 29. meteoryt, 
30. zatrudnienie. 

niec — Grek. 16. stceznicwiec. 
którego nazwisko nosi statek. 13. 
stały przedstawiciel państwa za 
granicą nie będący przedstawicie
lem dyplomatycznym.

Pionowo: 1. błoto, 2. szlachta,
3. znajda, 5. Bogota, 6. śniegi. 9. 
Muchawiec, 10. komitywa. 11. za
granica, 13. Krasiczyn. 14. Jasie
nica. 16. wierność, 20. Pahlen, 22. 
regiment. 23. fircyk, 26. waluto. 
27. henna.

MAŁA KRZYŻÓWKA
Poziomo: 3. Nogat, 5. Szela 3. 

kłoda, 9. akord.
Pionowo: 1. inkaso, 2. stelaż, 4. 

Helikon, 6. skrzat, 7. fasada.

„GŁOS NOWEJ HUTY”. A- 
dres redakcji: Huta :m. Leni
na. Telefony:- bezpośredni — 
42S-99. przez centralę HiL — 
4)6-6« i 401-20. wewn. 48-n (re
daktor naczelny), 47-69 (sekre
tarz odpow. redakcji). 55-61 ise- 
kretariat). Druk- Drukarnia 
Prasowa w Krakowie, ul. Wie
lopole 1. A-65


